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Delegacja polska 
powróciła i ZSRR

(PAP) Z Moskwy powróciła 
delegacja Polski na naradę 
gospodarczą państw członkow­
skich RWPG na najwyższym 
szczeblu z I sekretarzem KC 
PZPR, premierem gen. armii 
Wojciechem Jaruzelskim.

Delegację powitali na Okę 
ciu członkowie najwyższych 
władz 'państwowych i party] 
nych z przewodniczącym Ra­
dy Państwa Henrykiem Ja­
błońskim. Obecny był amba­
sador ZSRR Aleksander Ak- 
sjonow.

Zakończenie szczytu RWPG w Moskwie

Omówiono najważniejsze problemy
rozwoju i współpracy bratnich krajów

Przemówienia K. Czernienki i W Jaruzelskiego

Na zdjęciu — Mirosław Milewski podpisuje akt erekcyjny pod 
wznoszony na Nowym Mieście w Poznaniu Szpital imienia

Krajowej Rady Narodowej.
Fot. „Głos” — R. Królak

K. Czernienko przyjął 
E. Honeckera

(PAP) Sekretarz generalny
KC KPZR, przewodniczący
Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR Konstantin Czernienko 
spotkał się w czwartek z se­
kretarzem generalnym KC 
NSPJ, przewodniczącym Ra­
dy Państwa NRD Erichem Ho 
neckerem.

W toku rozmowy wysoko 
oceniono współpracę mięćtey 
ZSRR i NRD w różnych dzie 
dżinach życia partyjnego, pa
stwowego, 
społecznego, 
współpraca 
donioślejsza

gospodarczego i 
Podkreślono, że 

ta spełnia coraz 
rolę w realizacji

planów komunistycznego i so 
cjalistycznego budownictwa

(PAP) W dniach 12-14 czerw­
ca odbywała się w Moskwie 
narada gospodarcza państw 
RWPG.

W naradzie uczestniczyły de 
legacje:

Ludowej Republiki Buł­
garii; z sekretarzem gene­
ralnym KC BPK, przewodni­
czącym Rady Państwa LRB 
Todorem Ziwkowem

Czechosłowackiej Republiki 
Socjalistycznej, z sekretarzem 
generalnym KC KPCz, prezy­
dentem CSRS Gustavem Hu- 
sakiem

Republiki Kubańskiej, z 
członkiem Biura Politycznego 
KC KP Kuby, zastępcą prze­
wodniczącego Bady Państwa 
i Rady Ministrów Republiki 
Kubańskiej, stałego przedsta­
wiciela Kuby w RWPG Car- 
losa Rafaela Rodrigueza

Mongolskiej Republiki Lu­
dowej, z sekretarzem general­
nym KC MPLR, przewodni­
czącym Prezydium Wielkiego 
Churału Ludowego MLR Jum- 
dżagijnem Cedenbałem

Niemieckiej Republiki De­
mokratycznej, z sekretarzem 
generalnym KC NSPJ, prze­
wodniczącym Rady Państwa 
NRD Erichem Honeckerem

Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej, z I sekretarzem KC 
PZPR, prezesem Rady Mini­
strów PRL Wojciechem Jaru­
zelskim

Socjalistycznej Republiki Ru­
munii, z sekretarzem generał-

Pomocy Gospodarczej, Wiacze­
sław Syczow.

Otwierając naradę przemó­
wienie powitalne wygłosił se­
kretarz generalny KC KPZR 
przewodniczący Prezydium Ra
dy Najwyższej ZSRR, 
stantin Czernienko.

Kon-

INFORMACJA WŁASNA
Wczoraj w południe wmuro 

w ano akt erekcyjny pod no­
wo powstający na Nowym Mie 
ście w Poznaniu Szpital imie­
nia Krajowej Rady Narodowej. 
Ta nowa lecznica, której bu­
dowa została zainicjowana a 
następnie przyspieszona przez 
Komitet Wojewódzki i komi­
tety dzielnicowe PZPR,

Wybory * Trybunał Konstytucyjny * Walka z podziemiem

Konferencja prasowa 
rzecznika rządu PRL

(PAP) 14 bm. w Warszawie 
na pytania dziennikarzy kra­
jowych dotyczące różnych dzie­
dzin życia społeczno-polityczne 
go i gospodarczego, odpowia­
da? rzecznik prasowy rządu 
Jerzy Urban.

Dziennikarze PAP zanotowa­
li najistotniejsze informacje u- 
dzielone w odpowiedzi na za­
dane pytania:

Przeprowadzany był sondaż

dotyczący przypuszczalnej frek 
wencji wyborczej. Jego wyni­
ki są orientacyjne. Można je­
dnak powiedzieć, iż zdecydo­
wana większość ankietowa­
nych zapowiada ucześtniłcTwo 
w wyborach, choć jest też gru­
pa osób wahających się. Zale­
dwie kilka procent responden­
tów udzieliło skrajnie i zdecy­
dowanie negatywnej odpowie­
dzi. .

Dokończenie na str 2

Cegielski0 na 56 MTP

* Złote medale dla wystawców
* Eksportowa oferta polskiej nauki

INFORMACJA WŁASNA

Czwartek był na 56 MTP 
Dniem Nauki Polskiej Odby­
ło się spotkanie w czasie któ­
rego przedstawiono ekspo­
zycje oferującą 520 rozwią­
zań prezentowanych przez 120 
wystawców. Zajmuje ona 1700 
m kw. i została zorganizowa­
na w nawilonie nr 5. Wśród 
wystawców znajduje się Po­
litechnika Poznańska prezen­
tującą hallotrony pomiarowe 
Hp 2 oraz poznański „Radio- 
pan” oferujący aoarature ra- 
diospektrośkopową. Całość 
oferty zorganizowanej po raz 
pierwszy na taką skalę, pre-

zentuje się okazale. Owocuje 
to' licznymi kontaktami oraz 
kontraktami Dwa kontrakty 
zawarł m ih poznański Insty 
tut Krajowych Włókien Na­
turalnych.

Wczorai ogłosiło swój, wer­
dykt jury przyznające Złote 
Medale MTP Przyznano je 
23 producentom wyrobów in­
westycyjnych i 12 konsump­
cyjnych Medale otrzymała m 
in. Politechnika Poznańska — 
Instytut Technologii Budowy

. Maszyn przecinarkę ano-
dowo-mechaniczną oraz poz- 
naiiski „Elektromontaż” za 
tyrystorową przetwornicę czę- 
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nym RPK, prezydentem
Nicolae Ceausescu

Węgierskiej Republiki 
dowej, z .1 sekretarzem

SRR

Lu-
KC

WSPR Janosem Kadarem
Wietnamskiej Republiki Śo- 

cjaiiśtycźnej, z sekretarzem ge 
nerMlńyfń KC KP Wietnamu 
Le Duanem

Związku 
Republik

Na naradzie omówiono naj­
ważniejsze problemy rozwoju 
gospodarczego i współpracy 
bratnich krajów. Glos zabie­
rali: K. Czernienko, T.. Ziw-
kow, J. Kadar, Le Duan, 
Honecker, C. Rodriguez,

E.
J.

Cedenbał, W.. Jaruzelski, N. 
Ceausescu, N. Tichonow i G. 
Husak.

Na naradzie podjęto odpo­
wiednie decyzje. Jednomyśl­
nie zaaprobowano dwa doku-

Socjalistycznych menty: „Oświadczenie o głów-
Radzieckich, z se-

kretarzem generalnym KC 
KPZR, przewodniczącym Pre­
zydium Rady Najwyższej 
ZSRR Konstantinem Czernien- 
ko.

W naradzie uczestniczył tak 
że sekretarz Rady Wzajemnej

nych kierunkach dalszego roz 
woju i pogłębienia współpra- 
cy gospodarczej i naukowo- 
technicznej krajów członkow­
skich RWPG” i deklaracje kra 
jów, członkowskich RWPG — 
„Utrzymanie pokoju i między- 

Dokońezeme no str 2

służyć będzie nie 
kańcom Nowego 
całego Poznania.

Akt erekcyjny

tylko miesz- 
Miasta, lecz

pod nowy
. szpital wmurowano podczas 
manifestacji mieszkańców Po­
znania, na którą przybyli: 
członkowie Biura Politycznego 
KC PZPR — sekretarz KC 
Mirosław Milewski i Stanisław

Kalkus, minister zdrowia i 
opieki społecznej — Tadeusz. 
Szelachowski, wiceminister 
budownictwa i przemysłu ma­
teriałów budowlanych — Woj­
ciech Kubiak oraz gospoda­
rze województwa: I sekretarz 
KW PZPR — Edward Łukasik, 
prezes WK ZSL — Tadeusz 
Zając, przewodniczący WK SD 
— Alojzy Bryl i wojewoda po­
znański Marian Król, a także 
prezydent Poznania — Andrzej 
Wituski. Przybył również 
konsul Konsulatu Generalne­
go ZSRR w Poznaniu Jurij 
BobroWicki.

Po odegraniu hymnu pań­
stwowego manifestację otwo-

Lokale wyborcze

S. Olszowski przybył 
do Ułan Bator

Przedłużanie mandatu
sił ONZ na .Cyprze

(PAP) Na zaproszenie rządu 
Mongolskiej Republiki Ludo­
wej 14 bm. przybył do Mon­
golii z oficjalną wizyta czło­
nek Biura Politycznego KC 
PZPR, minister spraw zagra­
nicznych PRL. Stefan Olszow­
ski.

(PAP) Rada Bezpieczeństwa 
ONZ wyraziła w czwartek zgo 
dę na przedłużenie mandatu 
sił ONZ na Cyprze na dalszych 
6 miesięcy tzn. do 15 grudnia 
br. Oficjalny dokument w tej 
sprawie zostanie opublikowa­
ny 15 bm.

W stolicy
Związku Radzieckiego

Akademia ku czci
Jurija Andropowa

(PAP) W czwrartek w Mo­
skwie odbyła się akademia 
poświęcona 70 rocznicy uro­
dzin wybitnego działacza par­
tii komunistycznej, państwa 
radzieckiego, międzynarodowe 
go ruchu komunistycznego i 
robotniczego Jurija Andropo­
wa.

■Występujący na akademii 
podkreślali- że droga życiowa 
Jurija Andropowa nieugięte­
go komunisty, żarliwego pa­
trioty i internacjonalisty jest 
nierozerwalnie związana z hi­
storycznymi osiągnięciami 
KPZR i narodu radzieckiego, 
z realizacją kluczowych zadań 
planowego i wszechstronnego 
doskonalenia społeczeństwa 
rozwiniętego socjalizmu...

Partia . komunistyczna 
podkreślano na akademb — 
konsekwentnie realizuje kurs 
polityczny umacniania demo­
kracji socjalistycznej, podno­
szenia poziomu życiowego lu­
dzi radzieckich.

W związku z tą decyzją przy 
pominą się, że siły ONZ sta­
cjonują na Cyprze od 1964 
roku. Ostatnio sytuacja na wy­
spie uległa znacznemu pogor­
szeniu w związku z jednostron 
nym proklamowaniem w listo 
padzie ub. roku „Tureckiej Re­
publiki Cypru Północnego.”.

o
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w pełni przygotowane
(PAP) Wybory do rad na­

rodowych były 14 bm. tema­
tem konferencji w centrum, 
prasowym PA „Interpress”, 
gdzie z dziennikarzami zagra 
niemymi spotkał się Edward 
Szymański — sekretarz Pań 
stwowej Komisji Wyborczej.

Komisje wyborcze przejmu 
ją już lokale wyborcze, spraw 
dzają ich wystrój i wyposa­
żenie, omawiają zasady pra­
cy w dniu wyborów oraz po 
zakończeniu głosowania. E. 
Szymański scharakteryzował 
przebieg kampanii przedwy­
borczej, podkreślając, że zgło 
szona została ponad 300 000 
rzesza kandydatów na rad­
nych; wszystkie propozycje 
personalne poddane zostały 
szerokiej konsultacji społecz­
nej, w której uczestniczyło po

17.06 
1984

nad 2,3 min obywateli. Po­
informował też, że na osta­
tecznych listach, zarejestro­
wanych przez komisje wybor­
cze, znalazło się 220 856 kan­
dydatów, którzy ubiegają się 
o 110 428 miejsc w radach na 
rodowych. Od 25 maja kandy­
daci ci brali udział w spotka 
niach z mieszkańcami okrę­
gów wyborczych.

Na stronach 3 i 4 zamieszczamy
informator wyborczy

Targi kooperacji
O pojęcie kooperacji robi u 
¥ * nas zwłaszcza ostatnio
^karierę. Jest to po części wy- 
Onikiem reorientacji kierunków 
Zdziałania naszego handlu za- 
0 granicznego. Oto przy kłopo- 
0 tach w utrzymywaniu kontak- 
X tów z Zachodem, nasi produ- 
o cenci i handlowcy dokonali o- 
X statnio dość znacznego zwrotu 
5 intensyfikując swoją współ- 
6 prace z partnerami z krajów 
X RWPG. i •
> Dobrą ilustracją tej pogłę- 
1 biającej się kooperacji są o- 
< becne 56 MTP.' W pawilonach 
'ZSRR, NRD .i Czechosłowacji 

oraz pozostałych państw 
O RWPG znaleźć można setki 
$ wyrobów wytwarzanych w ra- 
<> mach współpracy wielostron- 
O nej czy też dwustronnej z Pol- 
$ ską.. Są to różne urządzenia i

towary, a zwłaszcza z dziedzi­
ny energetyki, przemysłu stocz 
niowego, maszynowego, budów 
nictwa i szeregu innych. Waż­
ne jest to, że właśnie na tych 
targach podpisywane są dal-mimiiiiiiiiiiiiiiiii
sze porozumienia dotyczące 
wspólnej produkcji. Oto na 
przykład okazało się, że współ­
działanie Polski, ZSRR i Buł­
garii pozwoli wyeliminować 
zakup szeregu urządzeń dla 
statków, które dotąd musiały 
być importowane z krajów dru 
giej strefy płatniczej, czyli za 
dolary. Podział pracy w ra­
mach specjalizacji sprawia, iż

jest to korzystne dla wszyst­
kich uczestników współdzia­
łania. Wytwarzane są długie 
serie produkcyjne, znajdują 
się środki na postęp technicz­
ny, gdyż to na co nie stać jed­
nego producenta, jest możli­
we w przypadku połączenia 
sił. Tak dzieje się na przykład 
z ostrzeszowskimi sprzęgłami 
elektromagnetycznymi/ powsta 
jącymi w jednym z najwięk­
szych tego typu przedsię­
biorstw w Europie.

56 MTP można nazwać w 
pewnym sensie targami koope 
racji. Nie tylko z okazji jubi­
leuszu 35 lecia RWPG, co zo­
stało uwidocznione w odręb­
nym pawilonie. Są to przede 
wszystkim targi, na których 
idea kooperacji materializuje 
się w podejmowaniu decyzji o 
wspólnej produkcji szeregu 
skomplikowanych urządzeń.

MAREK PRZYBYLSKI
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Omówiono najważniejsze problemy
Dokończenie ze str. 1 

narodowa współpraca gospo­
darcza”.

Nakreśleniem przedsięwzięć, 
zmierzających do wprowadze­
nia w życie decyzji powzię­
tych na naradzie zajmą się 
kompetentne organy poszcze­
gólnych krajów’ j Rada Wza­
jemnej Pomocy Gospodarczej.

Naradę zamknął Konstantin 
Czernienko, wygłaszając krót­
ki* przemówienie.

Prace narady przebiegały w 
konstruktywnej i rzeczowej at 
mosferze, w’ duchu pełnego 
zrozumienia wzajemnego i jed­
ności.

Komitet Centralny KPZR i 
rząd radziecki wydały 14 bm. 
na Kremlu przyjęcie na cześć 
uczestników narady gospodar­
czej państw RWPG na naj- 
•wyćszym szczeblu.

Ze strony radzieckiej uoze- 
•łniczyli przedstawiciel* naj­
wyższych władz partyjnych i 
państwowych Obecni byli sze 
fowie delegacji państw 
RWPG: Bułgarii — , Todor 
Żiwkow. Czechosłowacji — 
Gu«tav Husak, Kuby — Car- 
lo* Rafael Rodrignez. Mongo­
lii — Jumdżagijn Cedenbał, 
NRD *— Erich Honecker, Pol­
ski — Wojciech Jaruzelski, 
Rumunii — Nicolae Ceauses­
cu, Węgier — Janos Kadar i 
Wietnamu — Le Duan oraz 
członkowie delegacji poszcze­
gólnych krajów.

Gości powitał sekretarz ge­
neralny KC KPZR, przewod­
niczący Prezydium Rady Naj­
wyższej ZSRR Konstantin 
Czernienko.

W imieniu delegacji uczest­
niczących w naradzie wystą­
pił I sekretarz KC PZPR, pre 
zes Rady Ministrów Wojciech 
Jaruzelski.

W. Jaruzelski powiedział 
między innymi:

Poczytuję sobie za zaszczyt, 
ż* z upoważnienia przywódców 
bratnich partii i państw, a 
także w imieniu polskiej de­
legacji mogę złożyć Wam, dro 
gi towarzyszu Czernienko, ca­
łemu radzieckiemu kierownic­
twu, serdeczne podziękowanie

—1" 1 —.......... ■■.................. 

za inicjatywę zwołania tej na­
rady, za włożony w jej przygo­
towanie twórczy wysiłek, za 
gościnność, za braterskie ży­
czenia dziś przez Wag wypo­
wiedziane.

Nasza wspólna praca przy­
niosła obfity plon. Postano­
wienia narady mają doniosłe, 
wręcz historyczne, znaczenie 
dla dalszego rozwoju państw 
członkowskich RWPG, pogłę­
biania ich współpracy, umac­
niania jedności i spoistości.

Raz jeszcze z całą mocą po­
twierdziliśmy program kon­
kretnych pokojowych propozy­
cji, zawartych w praskiej de­
klaracji politycznej i w mos­
kiewskim wspólnym oświad­
czeniu, a także w innych ini­
cjatywach. Wyrażone w nich 
nasze wspóln* stanowisko jest 
absolutnie jasne: uznanie zasa 
dy równości i jednakowego 
bezpieczeństwa stron, zanie­
chanie wyścigu zbrojeń — oto 
droga do odprężenia, zapew­
niająca realną perspektywę 
pokoju w Europi* i na świę­
cie.

Wystąpień Konstantina Czer 
nienki i Wojciecha Jaruzel­
skiego wysłuchano z dużą 
uwagą i przyjęto długotrwa­
łymi brawami.

Przyjęcie upłynęło w ser­
decznej. przyjacielskiej atmo­
sferze.

POSIEDZENIE SESJI RWPG
W czwartek odbyło się także 

XXXVIII (nadzwyczajne) po­
siedzenie sesji Rady Wzajem­
nej Pomocy Gospodarczej.

Uczestniczyli w nim przy­
wódcy partii komunistycznych 
i robotniczych państw RWPG, 
którzy przewodniczyli delega­
cjom poszczególnych krajów 
na naradę gospodarczą na naj 
wyższym szczeblu.

Sesja zatwierdziła przedsię­
wzięcia zmierzające do wpro­
wadzenia w życie decyzji pod­
jętych na naradzie gospodar­
czej. Komitetowi Wykonaw­
czemu RWPG zalecono kiero­
wanie pracą organów rady, 
związaną z realizacją tych 
przedsięwzięć. (PAP)

Dokończenie ze str. I

rzył przewodniczący Wojewoda 
kiego Komitetu Obchodów 40- 
lecia PRL w Poznaniu — Ta­
deusz Czwojdrak. Powiedział 
źe w roku 40-lecia Polski Lu­
dowej rozpoczyna się budowa 
szpitala noszącego imię Krajo 
wej Rady Narodowej — kon­
spiracyjnego parlamentu na­
rodu polskiego podczas okupa­
cji hitlerowskiej, powołanego 
z inicjatywy lewicy polskiej.

PRZEMÓWIENIE 
M. MILEWSKIEGO

Glos zabrał członek Biura 
Politycznego. sekretarz KC 
PZPR — Mirosław Milewski, 
który podziękował za zapro­
szenie na uroczystość wmuro­
wania aktu erekcyjnego pod 
nowy szpital. Opracowany 
ponad 40 lat temu program 
Krajowej Rady Narodowej — 
powiedział — wytrzymał próbę 
czasu. Wyciągnęliśmy wnioski 
z bolesnych często doświadczeń 
przeszłości. Mamy dzisiaj bez­
pieczne granice i niezawodne 
sojusze, w tym zwłaszcza ze 
Związkiem Radzieckim, które­
go armia wraz z ludowym Woj 
skiem Polskim wyzwoliła nasz 
kraj.

Społeczeństwo Wielkopolski 
— mówił dalej sekretarz KC 
— wie lepiej niż mieszkańcy 
innych regionów kraju co 
znaczy pokój i bezpieczne 
granice. Przez długie dziesięcin 
lecia Wielkopolanie toczyli 
walkę z zaborcą pruskim, by 
zakończyć ją Powstaniem 
Wielkopolskim, jedynym w 
dziejach naszego kraju zwy­
cięskim powstaniem narodo­
wowyzwoleńczym. Dzisiaj pa­
triotyzm okazuje się poprzez 
dobrą pracę, poprzez wspólny 
wysiłek nad budową lepszej 
przyszłości. I z tego słynie w 
kraju znana z gospodarności 
Wielkopolska.

Następnie M. Milewski o- 
mówił rozwój- służby zdrowia 
w Polsce Ludowej. Mimo 
trudności gospodarczych — 
powiedział — nie ograniczono 
nakładów na opiekę zdrowot­
ną. W budowie znajdują się 
obecnie 63 szpitale, które dys­
ponować będą 38 000 łóżek,

Wmurowanie aktu erekcyjnego 
pod Szpital im. Krajowej Rady Narodowej
a koszt jednego łóżka szpital­
nego wynosi około 6 000 000 
złotych. Mimo trudności, ule­
ga poprawie zaopatrzeni* w 
leki czy opieka nad matką i 
dzieckiem. Potrzeb jest jednak 
wiele, ponieważ i służba zdro­
wia boryka się z licznymi kło­
potami.

Na trzy dni przed wybora­
mi do rad narodowych — po­
wiedział M. Milewski — miesz 
kańcy stoliey Wielkopolski 
przyszli na wmurowani* aktu 
erekcyjnego pod szpital budo­
wany na miarę i potrzeby 
XXI wieku, budowany z Na­
rodowego Funduszu Ochrony 
Zdrowia i z waszej ofiarności.

Na zakończenie sekretarz KC 
przekazał mieszkańcom Pozna­
nia serdeczne pozdrowienia od 
Biura Politycznego KC PZPR i 
osobiście I sekretarza — ge­
nerała armii Wojciecha Jaru­
zelskiego.

Po odczytaniu aktu erek- 
cyjnego przez przewodniczące 
go Honorowego Komitetu Bu­
dowy Szpitala — Stefana Krza 
kiewicza i złożeniu na akcie 
podpisów, nastąpiło Jego wmu 
rowanie we fragment funda­
mentów nowego szpitąla. Do­
konali tego: Mirosław M'lew 
ski, Stanisław Kałkus, Ta­

deusz Szelachowski. Wojciech 
Kubiak, Edward Łukasik, Ta 
deusz Czwojdrak, Marian 
Król, przewodniczący Woje­
wódzkiego Komitetu NFOZ 
— Roman Czamański, I se­
kretarz Komitetu Dzielnico­
wego PZPR na Nowym Mieś 
cle — Edmund Bruch, p:elęg 
niarka z Przemysłowego Ze­
społu Opieki Zdrowotnej na 
Nowym Mieści^ — Danuta 
Karpińska i cieśla x poznań­
skiego „Budopolu” — Piotr 
Wachowiak.

APEL DO MIESZKAŃCÓW 
POZNANIA

I WOJEWÓDZTWA

Następnie glos zabrał prz* 
wodniczący Wojewódzkiego 

Komitetu Narodowego Fundu 
szu Ochrony Zdrowia — Ro­
man Czamański, który odczy­
tał apel do mieszkańców 
Poznania i województwa. 
Stwierdza się w nim między 
innymi:

„Zwracamy się dziś do mie­
szkańców miasta Poznania i 
województwa w sprawią naj­
ważniejszej dla człowieka, w 
sprawie zdrowia. Konieczność 
korzystania z pomocy służby 
zdrowia dotyczy każdego z 
nas od najwcześniejszego 
dzieciństwa.

W Polsce Ludowej wprowa 
dzono ustawowo bezpłatną o- 
piekę lekarską dla wszyst­
kich obywateli. Praktyczna i 
najdogodniejsza możliwość ko 
rzystania z tego prawa zale­
ży w dużej mierze od odpo­
wiedniej ilości placówek służ­
by zdrowia: szpitali, przy­
chodni ośrodków i ich od­
powiedniego, nowoczesnego 
wyposażenia. Wiemy, że ak­
tualna sytuacja w tym wzglę 
dzie znacznie odbiega od po­
trzeb.

Państwo corocznie przezna­
cza około 200 miliardów zło­
tych na ochronę zdrowia lud­
ności! Jednakże wielkość wy­
datków, które należałoby po 
nieść, aby doprowanzić ba­

zę materialną służby zdrowia 
do wymaganego stanu prze­
kracza obecne możliwości fi­
nansowe państwa, zwłaszcza 
obecnych trudności gospodar­
czych. Dlatego ogromne zna­
czenie ma ofiarność każdego 
obywatela w postaci dobro­
wolnych wpłat na Narodowy 
Fundusz Ochrony Zdrowia. 
G..)

Podjęto budowę niezwykle 
ważnego obiektu służby zdro­
wia: Szpitala — Zespołu O- 
pieki Zdrowotnej w Pozna­
niu, w dzielnicy Nowe Mia­
sto. Ogólny koszt przedsię­
wzięcia wyniesie 3 570 milio­
nów złotych. Szpital będzie 

posiadał 762 łóżka, szereg spec 
Jalistycznych oddziałów oraz 

przychodnie lecznictwa otwar 
tego. Wybudowane zostanie 
Medyczne Studium Zawodo­

we, w którym będzie kształ­
ciło się 240 słuchaczy. Ze szpi 
tala tego korzystać będą mie 
szkańcy miasta Poznania i 
całego województwa. Jego od 
danie do użytku przyniesie 
zasadniczą poprawę w opiece 
zdrowotnej dla nas wszyst­
kich. Jest to więc obiekt waż­
ny dla każdego pracownika i 
mieszkańca województwa poz 
nańskiego.

Apelujemy do wszystkich 
tych, którzy jeszcze nie podję­
li wpłat na Narodowy Fun­
dusz Ochrony Zdrowia; za­
deklarujcie swój udział w 
tworzeniu NFOZ, w budowie 
szpitali, ośrodków zdrowia, 
przychodni i w ich wyposa­
żeniu. Jest to nasz patriotycz 
ny i obywatelski obowiązek”.

Na zakończenie przedstawi­
ciele załóg licznych zakła­
dów pracy Poznania i woje­
wództwa wręczyli I sekreta­
rzowi KW PZPR — Edwar­
dowi Łukasikowi deklaracje 
pomocy w budowie, zagospo­
darowaniu i wyposażeniu szpi 
tala oraz deklaracje przeka­
zania na ten cel wysokich 

kwot pieniężnych, w tym też 
w dewizach. Lista zakładów 
pracy, które odpowiedziały 
na apel władz politycznych i 
administracyjnych wojewódz­
twa w sprawie pomocy przy 
budowie szpitala jest długa. 
Znajdują się nań między in­
nymi: HCP, ..Elbud”, „Cen­
tra”, „Stomil”, „Pomet”, no- 
wotomyska „Chifa”, Poznań­
ska Fabryka Maszyn Żniw­
nych, Kombinat Budowlany 
Poznań-Wschód, Przemysłowy 
Instytut Maszyn Rolniczych, 
„Elektromontaż”, Huta Szkła 
w Antoninku, Poznański Kom­
binat Budowlany, „Polmos”, 
MPK, „Mostostal”, „Lechia”, 
„Zremb” i Instytut Obróbki 
Plastycznej.

Dodajmy, iż nadal napływa 
ją kolejn* zobowiązania, któ 
re w rezultacie przyczynią się 
do terminowego oddania mie 
szkańcom Poznania nowego, 

tak bardzo potrzebnego szpi­
tala.

LESZEK ADAMCZEWSKI

Nabytki Muzeum Narodowego w Poznaniu
w 40-leciu Polski Ludowej

INFORMACJA WŁASNA

Taki jest tytuł wystawy 
otwartej wczoraj w salach 
gmachu głównego tej zasłu­
żonej placówki przy al. Mar­
cinkowskiego w obecności m. 
in. sekretarza KW PZPR Ja­
na Maćkowiaka i wicewoje­
wody Romualda Zysnarskiego.

W ekspozycji zaprezentowa­
no kilkaset z ponad 90.000 
nabytków w okresie 40-lecia. 
Placówka która w 1950 roku

W IPOZHAHW

Dzieje robotniczego ruchu laickiego
(Inf. wł.) Wczoraj w gmachu KW PZPR odbyło się 

spotkanie z dyrektorem Centrum Kształcenia Kadr Laic­
kich Arkadiuszem Sikorskim. Przedstawił on historię pol- 
s*kego ruchu laickiego oraz przypomniał działalność or­
ganizacji laickich w naszym kraju, (piw)

Spotkanie ze związkowcami
(Inf. wł.) Wczoraj w Urzędzie Wojewódzkim w Pozna­

niu odbyło się spotkanie przewodniczących związków za­
wodowych zrzeszonych w Radzie Międzywojewódzkiej Fe 
deracji Z. Z. Pracowników Rolnictwa z przedstawicielami 
władz Poznańskiego, m. in. z sekretarzem KW PZPR 
Janem Mielcarkiem i wojewodą poznańskim Marianem 
Królem, (tt)

Harcerze z Finlandii
(Inf. wł.) W-pó’praca pomiędzy Komendą Chorągwi Po­

znańskie’ Związku Harcerstwa Polskiego, a harcerzami z 
gminy Laukaa w Finlandii trwa dwa lata. Wczoraj z 
rewizyt/), za pobyt „Słonecznej Pięciolinii", przybyli do 
Poznania młodzi Finowie, członkowie dziecięcego zespołu 
folklorystycznego. Podczas tygodniowego pobytu zwiedzą 
oni Poznań i Szamotuły a także wystąpią z popisami ta­
necznymi. (maz)

otrzymała status Muzeum Na­
rodowego zbiory swe zaw­
dzięcza w dużej mierze da­
rom pochodzącym od osób 
prywatnych i instytucji. Do 
końca 1983 roku na liście 
ofiarodawców znalazło się 
2667 nazwisk, wśród nich Jó­
zefa Rymarowa — wnuczka 
Malczewskiego, która przeka­
zała wiele rysunków, akwa­

rel. szkiców tego artysty, a 
także Alfred Piechowiak z 
Oxfordu. (piw)

* Złote medale dla wystawców
* Eksportowa oferta polskiej nauki

Konferencja prasowa 
rzecznika rządu PRL

Dokończenie ze str. I
i 

stotliwości. Odbyły się spot­
kania z okazji dni wystaw­
ców Finlandii i Francjir

Jednym z tradycyjnych wy 
stawców na MTP są Zakłady 
Przemysłu Metalowego H. 
Cegielski, które już po raz 
dwudziesty mają tu swój 
pawilon. Ich oferta to prze­
de wszystkim silniki dla star 
ków oraz śruby do napędu 
statków z przekładnią, wy­
twarzane przez elbląski „Za- 
mech” W tym roku prezen­
towane są silniki mogące siu 
żyć zarówno dla statków jak 
i jako stacjonarne agrega­
ty prądotwórcze Prezentowa­
ne są ponadto najnowsze tu­
leje cylindrowe, Silnik okrę­
towy RPA j głowica dc nie­
go, zestaw aparatury paliwo­
wej do silników różnych ty­
pów. obrabiarki. sprężarka 
powietrza rozruchowego, ka­
nistry do paliw płynnych jak 
również śruby napędowe będą 
ce ofertą wspomnianego .Za 
mechu” Ekspozycja cieszy się 
niemałym zainteresowaniem 
Przeprowadzone zostały roz­
mowy handlowe z partnera­
mi z KRLD, Kuby. Pakista­
nu i Turcji.

Dn najbardziej w:docznych 
i efektownych eksoozypii 
producentów polsk:ch należą 
stoiska . Bumaru” zna.tęgo w 
świecie eksportera ooiskich 
maszyn budowlanych. „Bumar” 
oferuje w Poznaniu maszyny 
nie tylko dla budownictwa, 
ale też dla górnictwa rólnict 
wa, leśnictwa i energetyki

OFERTA SPÓŁDZIELCÓW

Polscy producenci na tar­
gach handlują oczywiści* nie 
tylko silnikami okrętowymi, 
czy maszynami budowlanymi, 
ale również licznymi drobniej 
szymi wyrobami wytwarzany­
mi przez spółdzielczość. Ofer­
ta Centralnego Związku Spól 
dzielczości Pracy zawiera ty­
siące wyrobów, które znajd u 
ją uznanie wśród odbiorców 
licznych państw. Większość z 
tych wyrobów sprzedawanych 
jest za granicę za pośrednic­
twem centrali „Coo£exim”.

FINLANDIA PO RAZ 36

Finlandia nasz sąsiad znad 
Bałtyku, należy do starszych 
wystawców biorących udział 
w MTP W tym roku jest to 
już 36 wystąpienie Finland! 
w Poznaniu. Przybyło 15 firm, 
prezentują one szeroki wa­
chlarz urządzeń technicznych, 
a zwłaszcza w dziedzinie o- 
hróbki drewna- celulozy, pro 
dukcji kartonu i kompletne 
linie produkcyjne dla przemył 
siu drzewnego i pap:ernicze- 
go, jak również wyroby final­
ne tych przemysłów. Ekspo­
zycja Finlandii obejmuje rów 
nież urządzenia do pakowa­
nia. transformatory, przyrzą­
dy niskiego napięcia, hydrau 
liczne urządzenia do obrób­
ki blachy, pompy, podnośnik 
elektryczne, kable i urządze­
nia spawalnicze. Finlandia 
znacznie więcej importuje z 
Polskj (m in. 2 min ton wę­
gla rocznie), niż sprzedaje na 
nasz rynek, (map)

Dokończenie ze str, 1

— Rząd bierze udział w pra­
cach mających na celu skon­
kretyzowanie idei powołania 
Inspekcji Robotniczo-Chłop­
skiej. Liczymy, że inspekcja 
silnie wspomoże działania kon­
trolne rządu.

— Według naszych analiz nie 
nastąpiło pogorszenie działalno 
ści administracji, lecz prze­
ciwnie uchwytna poprawa. 
Wzrost liczby skarg i listów 
nie świadczy o gorszej pracy 
administracji.

— Trwają jeszcze prace nad 
ustawą o Trybunale Konsty­
tucyjnym. Projekt nie jest je- 
sŹbze w takim stanie, aby mo­
żna było go przesłać do Laski 
Marszałkowskiej.

— W ostatnich tygodniach 
liczba aresztowanych za dzia­
łania popełnione z motywów 
politycznych zwiększyła się o 
około 100 osób. Wynika to z 
bardziej ofensywnych działań 
Służby Bezpieczeństwa zmie­
rzające do likwidacji podzie­
mia.

— Na pytanie czy jest praw­

Poznańskie Biuro Prognoz In­
stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej przewiduje dzisiaj za­
chmurzenie duże z większymi 
przejaśnieniami. Miejscami prze­
lotne opady deszczu. Temperatu­

dą, że sąd wyznaczył już ter­
min procesu czterech przywód 
ców KOR — rzecznik rządu 
odpowiedział, że jest to praw­
dą i proces rozpocznie się za 
miesiąc.

— Myślę, że zatrzymanie 
przez organy SB Bogdana Lisa 
większość społeczeństwa, uwa­
żająca, że w interesie Polski 
leży stabilizacja, przyjęła z sa­
tysfakcją. Nielicznym sympa­
tykom podziemia jeszcze raz 
uświadomiono zaś, że formacja 
ta jest już szczątkowa bez przy 
szłości.

— W związku z krytyką mo­
jej wypowiedzi na spotkaniu 
z czytelnikami „Świata Mło­
dych” — ani moją, ani tym 
bardziej intencją rządu nie jest 
poróżnianie klasy robotniczej z 
inteligencją, lub też deprecjo­
nowanie wa'rtości wykształce­
nia.

— Badane są możliwości 
przyszłego znoszenia reglamen­
tacji żywności, poza mięsem i 
jego przetworami a więc także 
tłuszczów mlekopochodnych.

PAP

ra maksymalna 14—16, minimalna 
8—10 stopni. Wiatr słaby i umiar­
kowany, zachodni i północno-za­
chodni.

Wczoraj o godzinie 17 zanotowa 
no w Lesznie, Kaliszu, Poznaniu 
W. Koninie 17 stopni.

Ciśnienie 751 mm czyli 1000 łiPa.

Dzisiejszy se^wiy Intormocyiny 
opracował Kazimierz Brzezicki. 
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Informator wyborczy

ZANIM BĘDZIEMY 
GŁOSOWAĆ...

Z DEKLARACJI WYBORCZEJ PRON

I
 Rodacy! Wyborcy!

17 czerwca pójdziemy do urn wyborczych. Korzystając z u- 
prawnień, jakie daje nam nowa ordynacja, wybierzerriy rady 
narodowe.

Znaczenie nadchodzących wyborów wykracza poza grani­
ce gminy, miasta, województwa. Uczestnicząc w akcie wy­
borczym i spełniając patriotyczny obowiązek, dokonamy rze­
czywistego wyboru naszych przedstawicieli we władzach tere­
nowych. Równocześnie zapewnimy krajowi:

— postęp na drodze porozumienia i odrodzenia narodo­
wego;

— umocnienie suwerennego, socjalistycznego państwa, sil­
nego ludpwładztwem i współudziałem każdego obywatela 

$ w rozstrzyganiu spraw osiedla, regionu, kraju;O

— wzmożenie aktywności społeczno-gospodarczej;
— dalszy postęp demokratyzacji w sprawowaniu władzy.
Od przebiegu kampanii przedwyborczej i wyborów zależy 

więc w znacznym stopniu, jak będziemy żyć w miastach i na 
wsi, jakie uzyskamy możliwości zaspokajania naszych po­
trzeb (...)

Wybory do rad narodowych przypadają w roku 40-lecia lu­
dowej Ojczyzny. Poprzedzająca je kampania będzie więc oka­
zją do głębszej refleksji nad przebytą drogą, stanem dzisiej­
szym i wizją' Polski jutra (...)

Wspólnie zadbajmy o to, aby nie powtórzyć błędów prze­
szłości! (...)

Niech wybory służą dialogowi i porozumieniu narodowe­
mu, budowaniu lepszego jutra naszych wsi i miast, silnej, 
spokojnej, niepodległej i bezpiecznej w swoich granicach Pol­
ski (...)

Każdy potrzebuje RADY

Czytając | 1

Co najważniejsze
program ,

Celem strategicznym lat osiemdziesiątych jest przezwy­
ciężenie trudnej sytuacji gospodarczej i społecznej po- । 
przez:

— uzyskanie wyraźnej poprawy społecznej efektywności j 
gospodarowania.

— możliwe szybkie zwiększenie produkcji materialnej | 
przede wszystkim w oparciu o modernizację istniejącej 
bazy produkcyjne] oraz |

— przywrócenie równowagi ekonomicznej w zasadni- 
czych odcinkach życia gospodarczego (...) |

Problemem decydującym o postępie i rózwoju produk- । 
cji rolnej są sprawy melioracji użytków rolnych (odwad­
niania, nawadniania) regulacji rzek i retencjonowania j 
wód. Jakkolwiek w naszym województwie marny zmelio­
rowanych 300 tys. ha gruntów ornych, to ‘jest 91 proc. . 
ogólnej powierzchni tych gruntów, to około 104 tys. ha 1 
posiada urządzenia przestarzałe i niesprawne (...)

Gospodarkę wodną na terenach wsi uznano za prioryte- | 
tową. co znalazło swój wyraz w przeznaczeniu na ten cel 
ponad 80 proc, środków inwestycyjnych postawionych przez । 
WRN do dyspozycji rolnictwa. W latach 1984—1985 zapla­
nowano zmeliorowanie 8.3 tys ha użytków rolnych, uregu­
lowanie 80 km rzek. I

Zmagazynowanie wody w ilości 6.6 min m sześć. (2 zbior­
niki) (...) . i

Znaczny przyrost ludności pociąga za sobą określony 
wzrost potrzeb mieszkaniowych (...)

Planuje się na lata 1984 i 1985 wybudowanie w naszym I 
województwie: ogółem 14.890 mieszkań. Na lata 1986 i 1987 
przewiduje się wybudowanie ogółem 17.100 m:eszkań(...) ।

W dziedzinie gospodarki żywnościowej ustalono, że wiel­
kość nakładów inwestycyjnych na lata 1984 — 1985 dla 
rolnictwa, zgodnie z uchwałą WR.N. stanowić będzie 30 I 
procent udziału w nakładach inwestycyjnych, przyznanych 
dla całego województwa (...) ।

W latach 1984—1987 kontynuowane będą prace nad dal- । 
szym rozwojem drobnej wvtwórczości odpowiednio do roz­
miarów’ występujących potrzeb społecznych. Rozwój ten I 
postępować będzie tak w zakresie gospodarki nie uspołecz- > 
nionej jak i w sektorze uspołecznionym, w tym państwo­
wego przemysłu terenowego i spółdzielni inwalidów (...) |

Zamierzenia w dziedzinie poprawy funkcjonowania służ- . 
by zdrowia i opieki społecznej obejmują — obok przedsię- 
wzięć usprawniających organizacje świadczonych usług — | 
dz^lnia. mające na celu poszerzenie bazy lokalowej.

W zakresie pierwszego wycinka należy uzupełnić służbę ' 
medyczną w jednostkach spółdzielni, inwalidów, medyczną 
kadrę specjalistyczną, która pełniej zabezpieczy ochronę 
zdrowia inwalidów (...)

Planuje się. żę w latach 1984 i 1985 oddane zostaną do 
użytku nowv oddział szpitala onko.ogicżnegn w Poznaniu, 
pracownia hemodynamiki w Kowanówku. hangar’ lotnictwa 
sanitarnego na Ławicy, ośrodki zdrowia w Miłosławiu.

Murowanej Goślinie, Czerwonaku. Opalenicy i Kostrzy­
nie CM

W dziedzinie kultury i sztuki planuje się w latach 1934 
— 1985 poszerzenie sieci bibliotek publicznych poprzez ot- 
warcie 16 filii bibliotecznych, zakupienie w tym okresie 
około 400 tys. tomów dla uzupełnienia istniejących księ­
gozbiorów. W pracy ośrodków kultury szczególny nacisk 
położony będzie na upowszechnienie Kultury wśród dzieci 
i młodzieży oraz na rozwój ruchu amatorskiego Konty­
nuowana będzie rozbudowa Muzeum Narodowego w Po­
znaniu o-az pracę remontowe w Muzeum w Rogalinie (...)

Program uwzględnia jedynie problemy najważniejsze, 
które sami wyborcy uznali za najsłuszniejsze i realne, któ­
re wymagają jak najszybszego rozwiązania

to zależy w znacznej mierze od całego społeczeństwa, 
od tego kogo wybieramy do rad narodowych.

NOWE RADY
NOWA USTAWA O RADACH 
NOWY KROK NAPRZÓD!

program 
poznański

od Ciebie zależy 
jaka ona będzie!

Rzeczowo i realnie
Program ten budujemy realnie, dokonując solidnej oce­

ny naszych potrzeb i możliwości. Chlubimy się i słusznie, 
naszą specyfiką poznańską, naszym realizmem gospodar­
czym i politycznym. Wszyscy znamy przykłady takiego po­
stępowania mieszkańców naszego miasta w przeszłości i w 
czasach współczesnych. Niejeden też raz dawaliśmy do- 
wody dobrze pojmowanego patriotyzmu Jest czas, by ce­
chy te wykorzystać! (...)

...miasto Poznań to nie tylko prawie połowa ludności 
województwa. równocześnie ośrodek . wielkomiejski o 
wielorakich funkcjach, częstokroć ^onad wojewódzkich. 
Poznań stanowi nie tylko znaczący ha mapie kraju ośro­
dek przemysłowy ale i’istotne-centrum życia kulturalnego 
i naukowego Polski (..0

Z tych funkcji miasta wynikają różnorakie współzależ­
ności między Poznaniem a całym.województwem. Nie prag­
nie Poznań być poza- oddziaływaniem województwa po­
znańskiego. ale nie może też ‘być tym samym co ośrodki 
mniejsze. Poznań musi świadczyć swymi funkcjami na 
rzecz województwa, musi też jednak posiadać znacznie 
większą możliwość stanowienia o kierunkach swego rozwo­
ju. Z drugiej zaś strony należy dążyć do rozsądnego ure­
gulowania relacji między zadaniami dzielnicowych i miej­
skiej rad narodowych (...)

Przed Miejską Radą Narodową stanie wiele trudnych, 
choć pilnych i niezbędnych do rozwiązania problemów. 
Są to sprawy:

— budownictwa i gospodarki mieszkaniowej.
— prawidłowego i pełnego zaopatrzenia mieszkańców 

w wodę i ciepło.
— ochrony środowiska i likwidowania jego zagrożeń,
— służby zdrowia i opieki społecznej.
— rozwoju działalności oświatowej i kulturalnej.
Istnieje wiele innych, niezwykle trudnych i częstokroć 

bardzo dokuczliwych dla mieszkańców problemów w mie­
ście. W odniesieniu do wyżej wymienionych powinny one 
być jednak rozpatrywane w dalszej kolejności.

Pamiętać bowiem trzeba, że aktualny niedobór miesz­
kań w stosunku do ilości gospodarstw domowych wynosi 
45.6 tys. mieszkań, a liczba oczekujących na mieszkanie W 
naszym mieście sięga 110 tys. osób. Dla zaspokojenia tęgo 
zapotrzebowania należy rozwijać budownictwo spółdziel­
cze. ale też zakładowe, komunalne czy jednorodzinne (...)

Zachodu pilna potrzeba dalszej rozbudowy źródeł wo­

dy, stacji uzdatniania, magistral dosyłowych, sieci roz­
dzielczych. Oprócz jednak tych działań inwestycyjnych po­
trzebna jest świadomość konieczności i oszczędzania wody 
tak przez indywidualnych użytkowników, jak i racjonal­
nej gospodarki wodą przede wszystkim przez zakłady pro­
dukcyjne.

Szczególną piecza otoczyć należy zieleń w centrum mia­
sta i na nowych osiedlach. Również rozwiązanie problemów 
ochrony środowiska nie jest możliwe bez rzeczywistego 
zaangażowania się weń nas wszystkich, zwłaszcza znowu 
zakładów pracy (...)

W Poznaniu mimo kwzrostu: bezwzględnej liczby łóżek' ° 
szpitalnych w minionej kadencji MRN, zmniejszył się 
równocześnie wskaźnik łóżek na 10 tys. mieszkańców z 
97,8 w 1978 r. do 95 w 1983 r. Dlatego tak ważnym jest 
terminowe oddanie do użytku szpitala na Nowym Mieście 
na 650 łóżek i realizacja innych zadań inwestycyjnych 
Należy też dążyć do poprawy organizacji pracy w leczni­
ctwie i odciążenia kadry fachowej od czynności organiza­
cyjnych (...) *

Dla zaspokojenia potrzeb w okresie przyszłej kadencji 
Rady zaistnieje potrzeba wybudowania 13 przedszkoli. , 
Jeszcze trudniejsza sytuacja panuje w szkolnictwie. Choć 
wskaźnik zmianowości dla miasta wynosi 1,47 to w 35 
szkołach podstawowych jest on wyższy, a w 8 przekracza 
poziom 2 zmian. Do 1987 r. trzeba wybudować 10 nowych 
szkół (...)

Najpilniejsze potrzeby w kulturze, to:- remont Teatru 
Wielkiego oraz Teatru Polskiego, budowa wspólnego za­
plecza magazynowego instytucji artystycznych i moder­
nizacja Poznańskich Zakładów Graficznych im. M. Kas­
przaka (...)

Posiadamy niedostateczną sieć tras tramwajowych oraz 
niewystarczające zaplecze techniczne komunikacji miej­
skiej. Dla poprawy funkcjonowania komunikacji tramwa­
jowej potrzeba około 45 km nowych tras. Głębszej analizy 
wymaga koncepcja rozbudowy i modernizacji komunika­
cji miejskiej w centrum Poznania. Niezbędne jest konty­
nuowanie inwestycji tzw. Poznańskiego Szybkiego Tram­
waju.

W 8 wyższych uczelniach Poznania studiuje 35 tys. osób, 
co stanowi prawie 9 procent ogółu studentów w kraju. 
Baza socjalno-bytowa i dydaktyczno-naukowa uczelni jest / 
niewystarczająca (...).

Nieodłącznym e 
lementem kam­
panii wyborcze] 
są plakaty i a- 
fisze. Nie ma 
ich wiele tym 
razem. Obok re 
produkujemy Je­
den z plakatów, 
który pojawił się 
przed kilkoma 

dniami.

Reprodukcja 
•— S. Onowsta

Udział w wyborach
obywatelskim obowiązkiem

Obywatelki i obywatele 
Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej!

17 czerwca — wybory do 
rad narodowych.

W demokratycznym trybie, 
zgodnie z nową ordynacją wy­
borczą wyłonieni zostali kan­
dydaci na radnych. Są wśród 
nich przedstawiciele ’ wszy­
stkich środowisk i grup zawo­
dowych: robotnicy, rolnicy i 
inteligencja, kobiety, młodzież 
i weterani. Są oni przedstawi­
cielami wszystkich sił socja- 

. listycznej odnowy i patrio­
tycznego odrodzenia.

Wybierzemy radnych, na­
szych przedstawicieli, którzy 
przez najbliższe lata decydo­
wać będą o sprawach waż­
nych dla każdego mieszkańca 
miast i wsi. To od nich zale­
żeć będzie, jak w codziennej 

■orafctyce wykorzystane

ną szerokie uprawnienia i mo 
żliwości działania, jakie daje 
nową ustawa o systemie rad 
narodowych j samorządu te­
rytorialnego. Oni też decydo­
wać będą o realizacji progra­
mów wyborczych, mających 
na celu poprawę warunków 
życią lokalnych społeczhości.

Uczestnicy otwartego XVI 
Plenum KC PZPR apelują do 
robotników, chłopów i inteli­
gencji, ‘ do. wszystkich ludzi 
pracy, całego społeczeństwa o 
powszechny udział w wybo­
rach. Jest on obywatelską f 
patriotyczną powinnością każ 
dego Polaka; miarą odpowie­
dzialności za pomyślny rozwój 
kraju, za jego bezpieczny i 
niepodległy byt.

Uczestnicy otwartego 
XVI Plenum KC PZPR

1984 rokuzosta- Łódź 2-3 czerwca



WSZYSTKO O GŁOSOWANIU
Już w niedzielę oddamy swe głosy w wyborach do rad 

narodowych. Wyrazimy tym samym poparcie dla progra­
mu działania Patriotycznego Ruchu Odrodzenia Narodowe­
go, jednoczącego miliony Polaków;

JEŚLI nie wiesz...
*..gdizie znajduje się Twój lokal wyborczy, na to pyta- 

łatwo znaleźć odpowiedź. Adresy okręgów oraz obwo- 
dów wyborczych opublikowano na specjalnych, rozspiaka- 
towaoyoh w wielu miejscach ogłoszeniach Zobacz, czy w 
klatce schodowej Twego domu nie ma wywieszki infor­
mującej o adresie lokalu wyborczego. Ewentualnie zapytaj 
sąsiada. Głosowanie odbywa się w tych samych lokalach, 
w których były wyłożone spisy wyborców

Ponadto mieszkańcy Poznania informacje o siedzibach 
lokali wyborczych mogą uzyskać telefonicznie. Wystarczy 
zadzwonić do Miejskiej li|ib dzielnicowych komisji wybor­
czych albo do Miejskiego . lub dzielnicowych biur wybor­
czych. Oto telefony:

Komisja Wyborcza Biurw Wyborcze
.Pnfnań miasto 530-30 530-30
Grunwald 660-318 606-19
Jeżyce 436-52 411-524 „
Nowfe Miasto 513-38 553-68
Stare Miasto 549-15 -540-15
Wilda 331-951 33-18-56

KTO MA PRAWO GŁOSOWANIA
Glosować mają prawo obywatele, których nazwiska umie­

szczone są w spisach wyborców. Ponadto uprawnieni do 
glosowania są obywatele, którzy do 9 czerwca włącznie do­
konali zameldowania na pobyt czasowy, obejmujący d«ień 
17 czerwca i uzyskali zaświadczenie o prawie do głoso­
wania. Obywatele ci głosują w obwodzie wskazanym w za­
świadczeniu, po złożeniu zaświadczenia Obwodowej Ko­
misji Wyborczej.

Ponadto Obwodowa Komisja Wyborcza dopuści do gło­
sowania obywateli, którzy po 9 czerwca zmienili miejsce 
pobytu stałego i fakt ten udokumentują odpowiednim wpi­
sem o zameldowaniu ' w dowodzie osobistym. Obywatele 
ci głosują w obwodzie, na terenie którego zostali zamel­
dowani. Obywatele, którzy powyższych warunków nie speł­
niają i w szczególności będą przebywać 17 czerwca poza 
■stałym miejscem zamieszkania i nie będą posiadali za­
świadczenia o prawie głosowania — nie będą mogli sko­
rzystać z przysługującego im prawa głosowania.

ILE KART
Każdy obywatel po przybyciu do lokalu wyborczego 

przedstawia Obwodowej Komisji Wyborczej dowód Oso­
bisty lub inny dokument na podstawie którego można usta­
lić jęgo tożsamość. Jeżeli wyborca nie ma takiego doku­
mentu może powołać się na świadectwo dwóch wiarygod­
nych osób znanych Obwodowej Komisji Wyborczej.

Komisja Wyborcza po stwierdzeniu, że obywatel jest 
uprawniony do glosowania wydają mu karty do głosowa­
nia wraz z kopertą.

Mieszkańcy Poznania otrzymują eztery kar­
ty do glosowania:

— dla wyboru radnych Wojewódzkiej Rady Narodowej, 
wybieranych w okręgach wyborczych; '

—• dla wyboru radnych WRN wybieranych » listy wo­
jewódzkiej;

— dla wyboru radnych Miejskiej Rady Narodowej sy 
Poznaniu;

— dla wyboru radnych Dzielnicowej Rady Narodowej.
Obywatele po z o s tał y c h’ m ias t i wsi otrzymu­

ją trzy karty do głosowania i to:
—- dla wyboru radnych WRN, wybieranych w okręgach 

wyborczych:
— dla wyboru radnych WRN wybranych z listy woje­

wódzkiej; ,
— dla wyboru radnych rady narodowej stopnia podsta­

wowego (miejskiej, gminnej lub miasta i gminy).
JAK GŁOSUJEMY?

Obywatel po otrzymaniu kart do glosowania w zależ­
ności od swej woli dokonuje wyboru na których z przed­
stawionych mu kandydatów odda je swój głos. Obywatel, 
oddając kartę do głosowania bez skreśleń głosuje na kan­
dydatów wybieranych w okręgach wyborczych do WRN, 
MRN. DRN, GR.N i rad miasta i gminy, umieszczonych na 
pierwszym miejscu w poszczególnych mandatach.

Przy głosowaniu bez skreśleń na radnych WRN wybie­
ranych z listy wojewódzkiej oddaje się glos na kandyda­
tów umieszczonych na karcie do glosowania do pozycji 3° 
włącznie. Kandydaci skreśleni na kartach do głosowania 
nie otrzymują głosu wyborcy.

GDZIE, ILU WYBIERAMY RADNYCH
W Poznańskiem do rad narodowych wszystkich stopni 

kandyduje łącznie 7 200 osób. 17 czerwca wybierzemy 3 600 
radnych.

Wojewódzka Rada Narodowa liczyć będzie 200 radnych, 
Miejska Rada Narodowa w Poznaniu 120 radnych, dzielni­
cowe rady narodowe liczyć będą od 80 do 100 radnych: na 
Grunwaldzie — 100 osób, na Jeżycach — 80. na Nowym 
Mieście — 100. na Starym Mieście — 100. natomiast na 
Wildzie — 80. Natomiast pozostałe miejskie i gminne Rady 
Narodowe oraz rady narodowe miast i gmis liczyć będą 
od 30 do 90 radnych.

PAŃSTWO -
PROFESOR

ADOLF DOBIESZEWSJCI
— Relacja: partia — bezpartyjni 

staje się u nas sprawą podstawo­
wą. Jak td kiedyś powiedział Wło­
dzimierz Lenin? Partia komunisty­
czna jest kroplą w morzu społeczeń­
stwa, ale nie powinna •zmierzać do 
nadmiernego rozbudowywania swo­
ich szeregów. Po co bowiem okre­
śloną ideologię, dyscyplinę, wymogi 
formalne, ramy organizacyjne na­
rzucać zbyt szerokiemu gronu, w któ 
rym są ludzie nie do końca do tego 
przygotowani? Nie znaczy to, że par­
tia powinna zrezygnować z pozyski­
wania bezpartyjnych dla swoich ide­
ałów i realizacji swojego programu. 
Już w latach czterdziestych Włady­
sław Gomułka mówił: „my mamy 
rację, ale nie mamy za sobą wię­
kszości”. (...) W demokracjach za­
chodnich jeśli oełpwiek nie zwiąże 
się x ©kreśloną partią — nie zosta-

Nieobecni nie mają racji

Do tych, którzy będą 

po raz pierwszy wybierać

MY IDZIEMY 
GŁOSOWAĆ

W czerwcu o nauce myśleć trzeba — i to 
intensywnie, ale słońce, zapach zieleni — ka­
żą myśleć o wakacjach. W tym roku akurat 
wtedy, kiedy nauczyciele wystawiają osta­
tnie oceny w dzienniczkach, 17 czerwca wie­
lu młodych Czytelników — uczniów, słucha­
czy szkół pomaturalnych, studentów, będzie 
po raz pierwszy wspólnie z dorosłym pokole­
niem, wybierało radnych do rad narodowych.

— Nie obchodzą mnie te wybory, a kam­
pania wyborcza, spotkanie z kandydatami, to 
mnie nie dotyczy — słyszy się czasem opinie 
niektórych młodych ludzi. — Mam swoje 
sprawy — mówią niekiedy dziewczyny, chłop­
cy, kwitując wzruszeniem ramion temat.

To fakt, każdy ma swoje sprawy, ale ży- 
jemy tu i teraz. Mamy swoje indywidualne 
problemy, lecz mamy też problemy wspólne. 
— Dorośli źle urządzili świat. Miasto, mia­
steczko, wieś — to jedna nuda. Są kraje cie­
kawsze, zamożniejsze, tam ludzi stać na 
wszystko — mówi dziewczyna i porozumie­
wawczo spogląda na rówieśników. — A my 
co? Mamy wybory.'

Ano, mamy. Poznań jest miastem, w któ­
rym żyjemy wspólnie: dorośli, młodzież, na­
stolatki i dzieci. Już każdy nastolatek wie 
dokładnie, że chce żyć w państwie demokra­
tycznym i sprawiedliwym. Życie uczy, że w 
szkolnej, studenckiej społeczności najwyżej 
ceni się nauczyciela, profesora, który sam du­
żo wie, który rzetelnie przekazuje wiedzę i 
który tę wiedzę egzekwuje sprawiedliwie od 
uczniów, słuchaczy. Ceni się ludzi, którzy są 
wierni sobie. Prawych, uczciwych, bezkom­
promisowych, prawdomównych — każdy z 
nas, każdy z ludzi chciałby takim być, ale 
to wymaga pracy i cywilnej odwagi.

Zadawanie uczciwych pytań z jednej strony

— udzielanie uczciwych odpowiedzi — z dru­
giej, jest trudną sztuką. O wiele trudniejszą 
niź... milczący protest. Jeżeli chce się coś 
zmieniać wokół siebie, wśród ludzi młodych 
i starszych, jeżeli chce się żyć w demokra­
tycznym kraju — trzeba umieć jasno formu­
łować najtrudniejsze pytania, trzeba nauczyć 
się formułowania kontrargumentów wobec 
odpowiedzi, które nie zadowalają. Tych rł- 
gul nie ma w podręcznikach. Tych reguł 
uczy życie społeczne. Starcia dysku­
sje i uczciwa praca w szkole, na uczelni, w 
biurze i fabryce. Praca mózgu i mięśni.

Ludzie w trakcie rozmów z kandydatami 
na radnych po prostu pytają o sprawy kon­
kretne. O drogi, ‘ sklepy w osiedlu, szkoły, 
przedszkola, mieszkania, sprawy kultury.

— Co to za sprawy — powie ktoś lekce­
ważąco. Pytania nie wychodzące poza czubek 
własnego nosa. — Ale w programach wybor­
czych PRON trzeba było uwzględniać roz­
maite glosy i opinie. Te prozaiczne również, 
bo one określają naszą codzienność. Na dzi­
siaj i na jutro. Jest też prawdą oczywistą, 
że nieobecni nie będą uczestniczyli w ża­
dnych decyzjach: Jeżeli ma się coś do powie­
dzenia, trzeba mówić i wspólnie to zrobić. 
Nieobecni nie mają racji... Demokracja jest 
wspólnym dziełem pracy, odwagi i 
uczestnictwa.

Ostrość widzenia trudnych spraw, to tak­
że ostrość w ich mądrym, sprawiedliwym 
rozwiązywaniu.

Miejsca w tworzeniu socjalistycznej demo­
kratycznej Polski — która sprawiedliwość 
społeczną ma zapisaną w ustroju i konsty­
tucji — starczy dla wszyśtk&h, a jest go 
szczególnie wiele dla młodych radnych i ich 
wyborców.

Z wypowiedzi Wojciecha Jaruzelskiego
I sekretarza KC PZPR i prezesa Rady Ministrów

...Nowa ustawa o radach narodowych zasadniczo zwięk­
szy szanse czynnego udziału ludzi pracy w systemie rzą­
dzenia. Wzrośnie samodzielność przedstawicielskich orga­
nów władzy i samorządu terytorialnego(...)

Oczekujemy od nowych rad, że w tej dziedzinie wezmą 
ostry kurs. Konieczny jest w tym robotniczy udział, nazy­
wanie sprawy po imieniu. Potrzeba skutecznej kontroli, 
konsekwentnych, porządkujących działań. Takie jest spo­
łeczne tło i taki polityczny sens nadchodzących wyborów 
(na XVI otwartym Plenum KC PZPR).

Z wypowiedzi Jana Dobraczyńskiego
przewodniczącego Rady Krajowej PRON

SPOTYKAMY

Slf 

PRZY 

URNACH
...PRON stworzył model sojuszniczej współpracy, oparty 

na porozumieniu partii politycznych, stowarzyszeń chrze- 
ścijańsko-społecznych i bezpartyjnych. Sądzimy, że po­
wołane w wyniku wyborów rady narodowe będą oparte 
na zasadzie koalicyjnej współpracy!...)

Ci, którzy nie skorzystają z prawa wyboru do rad, utra­
cą wszelkie moralne prawo do oceniania zrealizowanych 
czy nie zrealizowanych przez te rady zadań i dzieł (z obrad 
Rady Krajowej PRON).

Chciałbym, by wszyscy włączyli się do działań, podej­
mowanych na rzecz społecznego dobra Wierzę, że jest to 
możliwie, że wszyscy, którzy uznają racje naszego pań­
stwa, nie pozostaną na uboczu (z wywiadu udzielonego 
„Gazecie Poznańskiej").

Lokale wyborcze czynne są 
w godzinach 6— 20 '

Mówią wybitni naukowcy na ważny temat

WYBORCZYCH

BO DROGA

JEST NAM 
? 7

PRZYSZŁOŚĆ

POLSKI I

MMMM

Podczas spotkań wyborców 
z kandydatami na radnych rad 
narodowych wszystkich szcze­
bli często pojawiają się opi­
nie, że kampania wyborcza to 
współudział obywateli w 
kształtowaniu polityki spółócz- 
no-góspodarczój kraju jako 
podstawy ograniezAniA skut­
ków kryzysu i szybkiego po­
wrotu ii? drogę wzrostu go«- 
podarczćgo. )

Z pytanieńi ó opinię n* ten 
temat zwróciliśmy mi* 
szkańców stolicy Wielkopolski. 
Oto odpowiedź i refleksje.

NIKOS CHADŻINIKOLAU
członek Zarządu Głównego 
prezes Zarządu Oddziału

Związku Literatów Polskich

— Każdy, komu błWs.ie »ą 
spraw-y Polski, jej przye^ośći 
oraz persipóktywy rozwoju po 
winien pójść 17 czerwca do 
urny wyborezej. Powinien 
zdać sobie sprawę a tego, że 
jego głos będzie wyrazem po­
parcia dla programu przemian 
społecznych Oraz zamierzeń 
administracji państwowej na 
najbliższe lata. Ja osobiście 
udział w głosowaniu uważam 
za sw<$j obywatelski obowią­
zek. Jestem też przekonany, że 
oddając głos na kandydatów 
do rad przyczynię się do dy­
namiczniejszego rozwoju kul­
tury w Poznaniu i Wielkopoł- 
sc*.

MIECZYSŁAW CHOJNACKI 
artysta rwabiara

— Nigdy nie stałom na n- 
boczu, zawsze starałem się być 
blisko życia. I tym razem bę­
dę głosował nż ludzi, którzy 
diją — moim zdaniem — 
gwarancję realizacji naszych 
zamierzeń na przyszłość. Prze 
d« wszystkich jednak opowiem 
się za pełnym wdrożeniem m© 
gramu Patriotycznego Ruchu 
Odrodzenia Narodowego, któ­
ry stworzył społeczeństwu wi­
zję lepszego żyeia. I pomimo, 
ż« nie ąą to jeszcze wielkie 
sprawy, i że nie możemy ocze­
kiwać zbyt wiele, dii* każdego 
z na* musi być oczywiste, iż 
realizacja tych programów Hę 
dzie sporym krokiem do przo­
du. A o to przecież chodzi.

ARKADY FIEDLER 
mówią synowie 

pwarza i podróżnika

— Ojciec reprezentuje opi­
nię, że udział w głosowaniu 
jest patriotycznym obowiąz­
kiem każdego Polak*. Jego 
zdaniem odmówieni* poparcia 
ruchowi odrodzenia narodo­
wego i programowi PRON by­
łoby wyrazem braku wyobraź 
ni politycznej i nieumiejet- 

■ ności patrzenia w przyszłość. 
Dlatego właśnie ojciec wgSrtde 
udział w zbliżających się wy­
borach, podobnie jak my.

JERZY GOLFERT
aktor Teatru Miwyesmego

OBYWATELE
nie wysunięty w wyborach jako kan 
dydat. Toteż w ciałach przedstawi­
cielskich zasiadają wyłącznie człon­
kowie partii lub zorganizowanych 
ugrupowań. Ale przecież monopol 
na rację mają nie tylko partyjni, a 
mądrość partii wypływa z wykorzy­
stywania mądrości zbiorowej. Re­
lacja partia — bezpartyjni nie może 
się jednak sprowadzać do rozmowy 
ślepych z głuchymi, do tego, że ko­
munista będzie obstawał przy swo­
im, a bezpartyjny przy swoim (...) 
Zwolna będziemy wychodzić z kry­
zysu. (...) Ale — oczywiście —■ na 
fakty nie można czekać. Trzeba je 
kreować. Każdy ma tu tyle samo 
do zrobienia. Nie można czekać na 
cud. Kryzysu „gdzieś tam” się nie 
przezwycięży.

PROFESOR
SYLWESTER ZAWADZKI

—• Nasze historyczne doświadcze­
nia podpowiadają, że władza powin­

na być silna, oparta na zasadach de­
mokratycznych i samorządowych. 
Nie może więc być powrotu ani do 
krawędzi anarchii i nierządu, do któ­
rej zbliżyliśmy się w roku 1981, ale 
nie może też być powrotu do mode­
lu rządów autokratycznych, nie 
uwzględniających podstawowych za­
łożeń demokracji i samorządności. 
W tym nowym nurcie znajduje się 
ustawa o radach narodowych i sa­
morządzie terytorialnym, która za- 
cznie obowiązywać 17 czerwca. (...) 
Na czym więc polega oryginalność 
nowego polskiego modelu ustrojo­
wego? Przede wszystkim na utrzy­
maniu rad narodowych jako wielo- 
szczeblowego przedstawicielstwa 
swoistej piramidy rad, której naj­
wyższym ogniwem jest Sejm. Jedno­
cześnie zostały wykorzystane roz­
wiązania prawne, charakterystyczne 
dla instytucji samorządu, a polega­
jące na tym, że w określonych sfe- 
rach działania organowi samorządo­
wemu zostaje przyznana samodziel­
ność w rozwiązywaniu spraw spo­
łeczności lokalnej. Trzecim elemen­
tem tej koncepcji jest integralne po­
wiązanie rad narodowych z samo- 
^em mieszkańców.

— Udział w zbliżających się 
wyborach do rad narodowych 
uważam Za swój obywatelski, 
najważniejszy obecnie obowią­
zek Każdy Polak tak właśnie 
powinien podejść do tego za­
gadnienia. Dziwi mnie jedynie 
fakt, że na liście kandydatów 
na radnych nie ma — o ile 
się orientuję — ani jednego 
przedstawiciela kultury na­
szego miasta.

MIROSŁAW KWIECIŃSKI
zastępca redaktora naczełnege 

Telewizji Roanań

Na pytanie: czy będziesz 
głosował? — odpowiem krót­
ko: — Tak, ponieważ zawsze 
korzystam ze swych praw. 
Poza tym przekonałem się> że 
na najniższych, sżezóblach, w 
małych miastach i gminach, 
wiele można zrobić. Uczestni­
czyłem w telewizyjnym tur­
nieju Nysa-Óstródą, gdzie wi­
działem zaangażowanie ludzi 
chcących i umiejących działać 
społecznie. Tego potencjału jń 
wgncji i autentycznej 
nie można amarttowj.
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Poniżej drukujemy za 
Poliką Agencją Prasową 
us-t kierownika tzw. oś­
rodka koordynacyjnego b 
.Solidarności” w Brukseli 
Jerzego Milewskiego, do 
zatrzymanego przed paro­
ma dniami działacza pod­
ziemia Bogdana Lisa.

Drogi Adamie,
1. Twój ostatni list z 17 

maja natchnął nas optymiz­
mem. List do J, V. był bar- 
dzo dobry, zdążył w' ostat­
niej dosłownie chwili i przy 
czynił się do utrącenia spra­
wy konferencji związkowej 
Wschód — Zachód, na pe­
wien czas przynajmniej. List 
został rozdany w tłumaczeniu 
angielskim członkom zarzą­

du MKWZZ. Zebranie to jesz 
cze trwa, więc konkluzję prze 
każę ci następnym razem. Do 
teg0 listu załączam- mój list 
do J. V. z dnia 22.05, i do­
datkowy z 23. 05.. memoran­
dum (oceń je), budżet na 
1985, tekst sekretariatu MK 
WZZ przygotowujący dysku­
sję zarządu na temat Polski 
oraz mój list do Tateyamy 
(jako przykładowy, jeden! 2 

• wielu). Proszę cię: d) zaaktep 
■ tujcie budżet na 1985, aby nie 
krążyły po świecie lóńne cy­
fry; b) przyślij mi hasła 
szczegółowe (nazwy czynnoś­
ci) dotyczące wymienionych 
punktów i podpunktów tego 
budżetu. Mamy szanse uzbie­
rania sumy zbliżonej do 1 
min. (główni? od Ameryka­
nów i Japończyków)' zwłasz­
cza jeśli uda się bojkot wy­
borów do rad narodowych

- 2. W tych dniach dostaliśmy 
od AFL CIO dotację 200 tys. 
doi. proszę, napisz krótki list 
do Lane Kirklanda dziękują­
cy mu za tę i zą ooprzednią 
taką samą z jesieni 1983 o- 
raz wyrażający nadzieję że 
AFL CIO potraktuje ze zrozu 
mieniem przyszłoroczne potrze 
by „S” wyszczególnione w bud 
żęcie 1985, To. bardzo ważne, 
bo pieniądze są (z projektu 
National Endowment for De
mocracy, o którym ci już pi . ko pierwszy punkt dyskusji
salem), lecz żeby je dostać 
trzeba uzyskać u nich odpo­
wiednio wysoką wiarygodność, 
że w kraju potraficie tę forsę 
efektywnie, zagospodarować. 

, List T.KK do. zarządu MKWZZ 
.., zrobił..na .nich, pod tym wzglę 
- dem dobre wrażenie. U nich 

rok budżetowy zaczyna się 1 
października i szczegółowe 
decyzje dotyczące przyszłego 
roku budżetowego nie zosta­
ły jeszcze podjęte

3 . Przesyłam ci bilans Bruk 
seli za I kwartał 84 (cztery 
dokumenty) + protokół ko­
misji SKP/MKWZZ dotyczą­
cy tego bilansu + list od 
J. Giedroycia. (przelewu doko 
nano dzisiaj). Bilans Paryża 
za 1983 otrzymaliśmy wresz­
cie dwa dni temu, teraz He­
niek musi to „przetr^ić” i 
następnym razem wyśltmy.

4 Na zjazd ARO do Seulu 
w końcu pojechałem (na ostat 
ni dzień), gdyż Japończycy 
(konkretnie Tabanobu Usami, 
przewodniczący jap. Dome. i 
zarazem przewodniczący ARO) 
wkurzyli 

’’ czyków”
MKWZZ 
mnie na 
płacił za

się na „tych Europej 
i wymogli w 

zielone światło dla 
tę wizytę. Domei 

podróż w lwiej gzę- 
eszści, Koreańczycy dołożyli

tę z wielką pompą, jako sym 
boliczny zadatek na przyszłą 

dlawiększą pomoc
Twój list- do ARO + moje
kilka zdań „ogólnosolidarnoś- 
ciowych” zostały przyjęte bar 
dzo gorąco (bez wątpienia 
grunt był przygotowany wcześ 
niejszymi informacjami o Pol 
sce w .zw. z wizytą capi ża). 
Załączam uchwaloną jedno­
głośni? rezolucję w/s^ Polski, 
zaś dłuższy opis z.z. 'w Azji 
prześlę ci następnym razem. 
Wzruszyło mnie, gdy Abdul 
Mannan. szef BJSL (z. z. w 
Bangladeszu) życzył' nam po­
wodzenia — sam przesiedział 
w sumie 17 lat w więzieniu

5 Oba zjazdy polonijne wy

(PAP) Jak informuje Głów 
ny Inspektor Sanitarny mi­
mo ogólnie dobrej sytuacji e- 
pidemiologiczuej w kraju u- 
trzymujp się zagrożenie cho­
robami które szerzą się drogą 
przewodu pokarmowego W 
przypadku takich chorob jak: 
czerwonka, włośnica, salmo- 
nelozy nastąpił wzrost liczby 
zachorowań Zatrucia pokar­
mowe choroby zakaźne bie­
gunkowe spowodowane bj ly 
karygodnym 1 ek ce w a ż en i em 
podstawowych zasad higie­
nicznych przez niektórych pro

l warda waluta przeciwko 
porozumieniu narodowemu

List z Brukseli do Bogdana Lisa
padly -dla „S” pomyślnie 
Zwłaszcza zarząd KPA jest 

bardzo pro „S” (załączam trzy 
rezolucje) i dobrz^ z nami 
współdziałał w Londynie 
Sformułowania są więc moc­
ne, co do realizacji przez po­
lonię światową jesteśmy scep 
tyczni. W Chicago na końco­
wym jublu w obecności oko­
ło 1 tys. osób wręczyłem A. 
Mazewskijemu medal ..wyko­
nany tajnie przez robotników 
stoczni gd. j przysłany z in­
strukcją, aby jemu go’ wrę­
czyć”. Był naprawdę szczerze 
wzruszony i prosił o przeka- 
zahie chłopcom podziękowań. 
Prosto z Londynu Mazewski 
+ 4 osoby z zarządu od_w:e- 
dzili ostentacyjnie nasze biu­
ro w Brukseli. Wysłałem mu 
budżet 1985 z prośbą o popar 
cip jedynie, gdyż forsy KPA 
naprawdę nie ma (Polonia nie 
płaci żadnych składek, KPA
i tak jest w najlepszej sy- go, inicjator wielu aikcji skie
tuacji mając tę firmę ubez­
pieczeniową, której prezes 
jest automatycznie prezesem 
KPA) Medale dostali, już, 
lecz bez pompy: L. Kirkland,
T. Usami. T. Tateyama i 
Wi szefowie Sohyo.

Z dalszymi czekam na 
powiednie okazje.
6. Do Polskj wybiera się 

no-

od-

Er-
win Kristofersen. długoletni
ki.erownik zagranicznego
DGB. Chce zobaczyć się z 
Lechem, tobą lub Zbyszkiem 
i dorądcami. Proponowany 
termin — I połowa lipca. Od 
powiedz jak najszybciej, czy 
się decydujecie i czy jest t0 
termin możliwy 
nie odwlekać za 
wg organizacji 
Sławkowi. Ernst 
dym spotkaniu : 

(ważne, by 
i długo). Spra 

przekazuję 
Breit. na kaź 

ze „związków
cami” z NRD, ZSRR i innymi 
stawia twardo sprawę „S” ja 

(zgodnie z uchwalą MKWZZ 
z Oslo), czego nie można nie 
stety powiedzieć o belgijskim 
FGTB. DGB skrytykowali 
wystąpienia Wischniewskiego 
w Warszawie i niezmiennie 
odmawia kontaktów z „wro- 
niarzami”. Nie należy tego 
tracić złą dyplomacją, jest 
szansa ną powolne ich pozys 
kiwanie,. PRL-owcy (i w ogolę 
nasz blok) wywierają na nich 
ogromny i wielostronne na- 
ciskj — niech lepiej ońj się 
kompromitują. Mam zamiar 
„dać ostrożny głos” popiera­
jący obecny strajk metalow­
ców w RFN — jeśli' się nie 

'zgadzacie, zawiadom jak naj­
szybciej. Natomiast. nie na^ży 
raczej popierać strajku brytyj­
skich górników, gdyż len. jest 
bardzo kontrowersyjny na­
wet w sam li branży- zaś 
sekr gen. TUC Lane Murray 
podał sig — także i z tego 
powodu — do dymisji (duża 
dla nas strata).

7. Na zjazd CLC jadę bez 
listu TKK, ale mam pozdro­
wienia od Lecha przedykto­
wane doslo.wnie w tej chwili 
przez telefon z RFN Nato­
miast usilnie proszę byście 
pomimo wyborów pamiętał4 o 
MOP, jest wielka szansa na 
18 min głosu na zebraniu 
grupy pracowniczej — MOP 
zaczyna sie już 6 czerwca! 
(list Lecha na MKWZZ jest 
w drodze, męstety nie zdążył).

8 Umowa regionalna CSC 
— Lublin •-ostała dzisiai pa­
rafowana przez Jef Ho ithuys’a 
(+ moja sygnatura wstępna 
w imieniu strony „S”l Prze- 
ślemy ją, poprzez TKK. do 
podpisania przez Lublin 
ostatecznym zatwierdź., 
jej przez zarząd CSC Z j 
rok trwało pokonywanie ; 
gdnizmów regionalnych 
mandzko-walońskich 
wnątrz CSC.

po

górą 
anta 
fla- 
we-

spra-9 Czy uzgodniliście
reta-iatu

Zagrożenie chorobami 
przewodu pokarmowego

docentiw żywności, pracowni 
ków zatrudnionych przy przy 
gotowywaniu posiłków i ' o- 
brocie artykułami spożyw­
czymi.

Zbliżający się okres letni 
sprzyja powstawaniu zatruć 
pokarmowych. Sprawa nabić 
ra szczególnego znaczenia z 
i;wagi na występujące w 

Lecha? My oceniamy podję­
cie tych ustaleń za ważne i 
pilne i sądzimy, że byłoby d) 
brze, aby kwota przechodziła 
przez TKK.

10. Następnym razem o. ze 
ślę szyfr kodujący nazwy i 
nazwiska aby unikać ich w 
listach.

Serdecznie was pozdrawia­
my. trzymajcie się

Bruksela, 25.05 1984 r.
Jurek

Prawda, że ciekawa to lek­
tura? Mniej za-znajomionemu 
z realiami „konspiracji” czy­
telnikowi należą się jednak 
pewne wyjaśnienia. Otóż ad­
resat „bardzo dobrego” (wg. 
J. Milewskiego) listu wysłane 
go z Polski — „J. V.”, to nikt 
inny tylko Johny Vandervec- 
ken — Belg, zaciekły przeci­
wnik ustroju socjalistyczne-

rowanych przeciwko Polsce i 
innym państwom naszego obo 
zu, a także — z racji swej 
funkcji — przeciwko całemu 
postępowemu ruchowi zawo­
dowemu. Jest on sekretarzem 
generalnym tzw. Międzynaro­
dowej Konfederacji Wolnych 
Związków Zawodowych — or­
ganizacji o charakterze zde­
cydowanie prawicowym, zwią 
zanej ściśle z kompleksem 
militarno-przemysłowym w 
Europie zachodniej i USA. Za 
pośrednictwem J. Milewskie 
go przekazuje on znaczne su 
my „konspiratorom” w Pol­
sce. Oni to właśnie mieli się 
przyczynić (jednym listem?) 
do zahamowania kontaktów 
ruchów związkowych na 
Wschodzie i Zachodzie.

Megalomania, która przebi 
ja z tych słów miesza się z 
inną, przeciwstawną cechą, 
widoczną w zabiegach o pie­
niądze u różnych sponsorów. 
Nie pomija się przy takiej o 
kazji nawet... Japonii. Przy 
czym, polskie „podziemie” mu 
si detalicznie wyszczególnić, 
z-czego składa się „budżet” —• 
inaczej sponsorzy nie uwie­
rzą i nie „zatwierdzą”. Są oni 
rzeczywiście zasobni i skłon­
ni do wydatków, tyle tylko, 
że chcą widzieć efekty: boj­
kot wyborów w PRL, próby 
siania zamętu itp. Zaliczkę 
na bojkot „konspiratorzy” już 
dostali. Mają za co druko­
wać ulotki, malować napisy 
na murach... Na milion jed­
nak trzeba zasłużyć i mocno 
się napracować, by udowo­
dnić, że bojkot się udał. Bo 
przecież właśnie u swoich 
sponsorów starają się uzys­
kać wspomnianą w liście wda 
rygodność. Najbardziej, zain­
teresowana pogorszeniem sy­
tuacji w Polsce jest oczywiś 
cie amerykańska centrala 
związkowa AFL-CIO, którą 

— z racji silnych powiązań 
— można bez żenady nazwać 
agendą Centralnej Agencji 
Wywiadowczej, a jej szefa — 
znanego nie od dziś.Lane Kir- 
klanda jednym z funk-
cjonariuszy CIA. Najlepszym 
dowodem jest wzmianka w 
liście National Endowment 
for Democracy — narodowym 
funduszu' poparcia demokra­
cji, czyli mówiąc po prostu 
o znacznej sumie przeznaczo 
nej przez administrację USA 
na cele destabilizacji obozu x 
socjalistycznego. L. Kirkland 
od wielu lat ma bliskie związ 
ki z administracją USA...

Z prezydentem Reaganem 
— jak sam mówi — pozostaje 
w bliskim kontakcie inny 
działacz, Alojzy Mazewski — 
prezes tzw. Kongresu Polonii 
Amerykańskiej, który pod­
czas obrad tzw. Kongresu Po 
lonii Wolnego Świata w Lon­
dynie, powiedział o Reaga-

wielu regionach kraju niedo 
bory wody pitnej. Organiza­
torzy wypoczynku letniego 
dzieci i młodzieży powinni 
zapewnić szczegółowy nadzór, 
zdawać sobie sprawę z nie­
bezpieczeństwa zatruć W ub. 
r. stwierdzono wiele przy­
padków niefrasobliwości i 

nie, że „jest on najlepszym 
prezydentem USA, jakiego 
kiedykolwiek miał naród poi 
ski". Amerykańscy „polonu­
si” z KPA także uchwalili u- 
dzielanie popa-rcia: „tajnym 
strukturom Solidarności i 
wspomaganie ich działań — 
na dłuższą metę owocny polski 
opór będzie miał daleko idą 
ce reperkusje polityczne w ra 
dzieckiej orbicie”. — Słowa te, 
to cytat z jednej z icl- 
chwał. Czym różni się 
treść od podstawowych 
żeń polityki zagranicznej 
cnej administracji USA?

Do listy „prawdziwych 
laków” i reprezentantów 
tencjalnych sponsorów J. 
lewski dopisał jeszcze 

jej 
zalo 
obe

Po- 
po- 
Mi- 

Gie-
droycia, który jako redaktor 
paryskiej „Kultury” ma, jak 
wiadomo, szczególne zasługi 
w pouczaniu robotników w 
naszym kraju. W ich imieniu (!) 
J. Milewski rozsyła listy i 
rezolucje, hojnie rozdziela „me 
dale” i oczekuje, jeśli nie pie 
niędzy, to chociaż poparcia u 
możniejszych w staraniach o 
nie.

„Sprawdzeniem”, w jaki spo 
sób wydawane są w Polsce 
te pieniądze zajmuje się jed­
nak kto- inny — Erwin Kris- 
toffersen, kierujący działem 

zacho- 
ce*ntrali

zagranicznym 
c>nioniemieckiej
związkowej DGB, zaangażo­
wany w akcję finan$<Avania 
„solidarnościowców” na emi­
gracji. Chce się o.n spotkać 
— jak wynika z listu — z 
Lechem (Wałęsą) lub Zbysz­
kiem (Bujakiem), a ma to 
zorganizować Sławek (Sławo 
mir Czarlewski) — przebywa 
jący w Paryżu ..emigrant' z
ostatnich lat. odpowiedzialny 

utrzymywanie poufnychza
kontaktów z ośrodkami kie­
rowniczymi podziemia. W ofi 
cjalnych kontaktach, jak twier 
dzi J. Milewski, DGB mimo 
twardej postawy, liczy na po 
wolne pozyskiwanie działają 
cych w Polsce związków za­
wodowych, którę — zdaniem 
autora — mają się „skompro 
mitować”. Ciekawe czym?...

Ale a propos: cóż może być 
bardziej kompromitującego, 
dokumentującego dwulicowość 
autora listu i jego mocodaw 
ców, jak takie właśnie stwier 
dzenia o „złej dyplomacji” i 
wybiórczym „popieraniu’’ gtraj 
kujących na Zachodzie? Te 
związki: CSC (chrześcijańska 
centrala belgijska) i CLC (ka 
nadyjska centrala związkowa), 
które finansują bądź będą 
wspomagać „działalność emi- 
grantów” i 
spiratorów'

i krajowych „kon- 
r” są dobre. Dobre 

jest z tej samej przyczyny 
DGB ale już TUC (brytyjska 
centrala związkowa) która 
nie potrząsnęła kiesą, nie na 
leży popierać!

Pieniędzy jest sporo, a mo 
że być jeszcze więcej. Trzeba 
np. opłacić sekretariat Lecha 
ale — jak pisze autor — mu 
szą one przechodzić przez 
TKK, a zatem pozostawać pod 
ścisłą kontrolą zachodnich 
sponsorów rozliczających ko 
sztorysy podziemia. Muszą być 
one, podobnie jak inne doku­
menty i listy, już wkrótce pi 
sane szyframi kodującymi na 
zwy i nazwiska. Tak więc na 
stępny krok został zrobiony; 
teraz: „prawdziwi patrioci” w 
kraju i za granicą będą uży­
wać agenturalnych kryptoni­
mów. Ciekawe przez kogo za 
programowanych? Zresztą, 
czy to nie wszystko jedno? 
Służyć będą przecież jednemu 
celowi: w zamian za twardą 
walutę zdecydują się na wszy 
stko, aby tylko przeszkodzić, 
zahamować postępujący pro­
ces porozumienia narodowe­
go.

Czy zdołają? Powinni odpę 
wiedzieć sami na to pytanie 
i wreszcie uprzytomnić so­
bie. że poza ich „działalnoś­
cią” społeczeństwo ma dziś 
ważniejsze sprawy do załat­
wienia. (PAP) 

lekceważenia podstawowych 
wymogów higienicznych.

Służby sanitarne kontrolo­
wać będą częściej niż dotąd 
zakłady produkujące żyw­
ność oraz zajmujące się o- 
brotem i przygotowaniem po­
siłków. Inspekcje odbywać się 
będą także w dni wolne od 
pracy. Osoby odpowiedzialne 
za stwierdzane wykroczenia 

, sanitarne będą otrzymywać 
znacznie wyższe niż dotych 
czas kary. Producentom, któ­
rzy spowodował; zatrucia bę 
dą odbierane uprawnienia.

Po mistrzowskim tytule piłkarzy Lecha

Zewsząd napływają gratulacje

Piłkarze Lecha (w pasiastych koszulkach) wkraczaję na mu­
rawę stadionu przed decydującym o tytule mistrza Polski me­

czem z Pogonią.
Fot „Gło«” — R. Królak

W środę po meczu piłkarze 
Lecha odbierali gratulacje za 
zdobycie mistrzowskiego tytu­
łu od osób, które były bezpo­
średnimi obserwatorami decy­
dującego spotkania z Pogonią 
Szczecin. Wczoraj od godzin 
rannych do sekretariatu klubu 
zaczęły napływać telegramy z 
całej Polski. Kolejarska dru­
żyna otrzymała też list gratu­
lacyjny od członka Biura Poli­
tycznego KC PZPR — Stani­
sława Kalkusa. Z klubów eks­
traklasy pierwszy telegram na­
desłał najbliższy rywal lechi- 
tów w finale Pucharu Polski — 
Wisła Kraków.. Sympatyczne 
życzenia nadesłali też piłkarze 
i kierownictwo GKS Katowi­
ce, klubu, który uniemożliwił 
lechitom wywalczenie tytu’łu 
trzy dni wcześniej. W telegra­
mie od katowiczan czytamy, 
iż cieszą się z tego, że Lech 
zdobył mistrzostwo w całko­
wicie sportowej walce. Osobny 
telegram nadesłał trener ka­
towickiej .drużyny — Z. Pode 
dworny. 1 * 3

1. Hiszpania 1;1 1-1
Rumuna 1:1. 1-1

3. Portugalia i;i
RFN i;i e-ą

Bułgarscy akrobaci goszczą w Poznaniu
Z tygodniową wizytą w Pozna­

niu przebywają akrobatki i akro­
baci AFD Sliven — drużynowego 
mistrza Bil^arii, Gości ich aka­
demicki klub mistrza Polski AZS 
AWF. Wczoraj w sali w parku 
Kasprzaka doszło do konfrontacji 
tych zespołów. Był to mecz to­
warzyski, w którym nie prowa­
dzono punktacji łącznej, a rywa­
lizacja odbywała się tylko w ze­
społach ćwiczących na planszy.

Oba zespoły wystąpiły w od- 
młodzonyoh składach, bez swych 
najlepszych zawodników. Na naj­
wyższym poziomie stały pokazy 
żeńskich trójek. Szesnastoletnie 
wicemistrzynie Polski nie sprosta

Pomyślne wiatry
Szósty wyścig ż&glarskich 

mistrzostw Europy rozg-ywa- 
nych na wodach Bałtyku ko­
lo Władysławowa wygrał H. 
Blaszka z JKW przed R. Bę_ 
nematim (Wiochy^ i innym po 
znaniakiem J. So’bkowiakiem 
z LKS Kiekrz.

W łącznej klasyfikacji po 
6 wyścigach prowadzi M. Mc 
Intere (Wielka Brytania), 
przed J. Sobkowiakiem. (leg)

Dobra postawa 
młodych kolarzy

Bardzo dobrze zaprezentowali 
się młodzi poznańscy kolarze w 
eliminacjach strefowych do mi­
strzostw Polski juniorów. Na wy­
ścigu rozegranym w Sobótce w 
jeździe na czas na dystansie 20 
km zwyciężył Ergang z Lecha, a 
prócz niego prawo startu na mi-

Piłkarskie ME
W czwartek na mistrzo­

stwach Europy rozgrywanych 
we Francji rózegranó dwa me 
cz*. Pierwszy z nich zakoń­
czył się niespodziewanie re­
misem 0:0 ‘obrońcy tytułu RFN

Skoro o szkoleniowcach 
mowa, to le*chici o- 
trzymali gratulacje oraz ży­
czenia pomyślnej wallki w 
europejskich pucharach od T. 
Forysia z PZPN i H. Panica z 
Górnika Wałbrzych. Z gratula­
cjami pospieszył również lo­
kalny rywal kolejarzy — pu­
kający do wrót I ligi zespół 
Olimpii. Telegramy nadesłali 
też m. in. załoga Centralnego 
Ośrodka Sportowego w Wał­
czu, były piłkarz Widzewa gra­
jący obecnie we Francji — M. 
Tlokiński, krakowski dzienni­
karz — J. Kukulski, stały ki­
bic Lecha z Nysy — Z. Gru­
szka, kluby Start — Prbsna 
Wieruszów i Pogoń Imielin. 
Te telegramy napłynęły do klu 
bu najwcześniej. W ciągu dnia 
uzbierało się ich kilkadziesiąt. 
Podobną partię na prywatny 
adres otrzymał trener Woj­
ciech Łazarek. Były to głównie 
gratulacje i życzenia od dzia­
łaczy PZPN oraz kolegów tre­
nerów. (wńł)

ły rywalkom z Bałkanów przćgty 
wając z nimi o 0,2 pkt. Stróżyk 
— Ziemba — Lubczyńska słabiej 
wykonały układ dynamiczny ó- 
trzymując zań 9,3 pkt., podczas 
gdy trójka Wenczewa — Enczż- 
wa — Maczewa otrzymały 9,5 pkt. 
(za układ statyczny obie pary o- 
trzymały po 9,5 pkt.).

Na wyróżnienie zasługuje jeszcze 
bułgarska para żeńska Ginczeva 
— Szakirova, która otrzymała 
łączną notę za oba układy ćwi­
czeń 1«,8. Czwarta para miesza­
na MP Zduński — Konkiewiez 
wypadła nieco słabiej i zdobyła 
tylko 17,8 pkt. za oba układy 
ćwiczeń, (leg)

Szermiercze MP
W indywidualnym ,turnieju sza­

blistów mistrzostw Polski rozgry­
wanych w Katowicach znakomicie 
spisali się szermierze Zagłębia Ko 
nin, W finale znalazło się dwóch 
przedstawicieli tego klubu: T. Pi­
guła po wyeliminowaniu J. Koniu­
sza (Zagłębie Sosnowiec) i A. Ko­
strzewa po zwycięstwie nad 3. 
Olechem (Marymonf. Warszawa).

Po zaciętej walce walkę finało­
wą wygrał T. Piguła 10:8. Na slal­
cie zabrakło obrońcy tytułu sprzed 
roku D. wódkę, (leg) 

strzostwach Polski wywalczyli: 
Wyrzykowski ze stomiia i Szy­
manowski z Lecha. W wyścigu ne 
startu wspólnego o medale Mi­
strzostw kraju ubiegać się będą: 
Szymanowski, Ergang i Cierkow 
z Lecha oraz Żyłka, Kolasa, Ra­
tajczak, Jędrzejczak i Woś ze 
Stomśla Dobrą formę młodych 
poznańskich kolarzy potwierdził 
również czteroetapowy wyścig 
orlików rozegrany w woj. opol­
skim. Triumfował w nim Nispoń 
z Lecha, a jego kolega klubowy 
— Adamski zajął 9 miejsce, (wił)

z Portugalią, krtóra wyelimino­
wała Polskę w meczach o 
finał ME. W drugim meczu 
Hiszpania zremisowała z Ru-* 
mutrą 1:1 (1:1).
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Piątek 15 VI
PROGRAM I

9,3'0 — Film dla. II zmiany 
— „Syn człowieczy*;

11.00 — Wokół nas, kl. 1-2 — 
Mój kraj;

11.55 — Krajobrazy Polski, kl. 
6 — Ujście Wisły;

12.50 — Wokół nas« kl. 1-2 — 
Mój kraj;

15.05 — „W szkole i w do- 
domu”;

15.25 — NURT
15.55 — Program dnia;
16.00 — Ocalić od zapomnie- 
' nia — „Gościu siądź pod 

mym liściem”;
16.30 — DT — Wiadomości;
16.40 — Dla młodych widzów: 

Encyklopedia TDC — Kos­
mos;

17.05 — Dla dzieci: „Piątek z 
Pankracym”;

17.30 - „Tele gol”;
18.00 — „Syn człowieczy” — 

— czechosłowacki film o- 
byczajowy reż. — Igor 
Ciel, wyst.: Z. Studenko- 
va, D. Jamrich i in.;

18.55 — Studio wyborcy;
19 .00 — Dobranoc;
19.10 — 150 lat z „Panem 

Tadeuszem”;
19.30 — Dziennik;
20 .00 — „Monitor rządowy”;
20.30 — „Pielgrzymka do oj­

czyzny — film;
21.30 — Program publicystycz­

ny;
22.10 — DT — Komentarze;
22.40 — „Zawsze po 21-ej”;
23.15 — DT — 24 godziny;

PROGRAM II

16.55 — Program dnia;
17.00 — DT — Wiadomości — 

telefon .•Dwójki”;
17.10 — „Szach-mat”;
17.30 — „To trzeba wymyślić”;
18.00 — Promocje ekranowe 

Henryka Kluby;
18.30 — Teleskop;
19.00 — „Skojarzenia”- tele- 

.turniej;
19.20 — Przeboje „Dwójki”;
19.30 — Dziennik;
20.00 — „Zą kierownicą”;
20.15 — Koncert laureatów 

XX Studenckiego Festiwa­
lu Piosenki:

21.15 — DT—• Wydarzenia — 
telefon „Dwójki”;

21.30 — „Za kierownicą’’;
22.00 — „Prawo i pięść” — 

polski film fabularny;
23.10 — „Rozmowy intymne” 

— >,O tym. czego w dru­
gim człowieku zmieniać 
nie wolno”:

Sobota 16 VI
PROGRAM I

8.25 — -.Tydzień na działce”;
8.55 — Program dnia;
9.00 — Dla młodych widzów: 

„Sobótka” — Strzyżów — 
relacja z Festiwalu Tea-' 
trów Lalkowych w Strzy­
żowie — oraz serial fil­
mowy „Niebieskie lato”

10.30 — Historią dramatu pol­
skiego — Zdzisław Sko- 
wrońsk; — „Mistrz” reż 
Jerzy Antczak, wyst. Ja­
nusz Warnecki, Ignacy Go 
golewski. Ryszardą Hanm. 
Henryk Borowski. Andrzej 
Łapicki, Igor Śmiałowski, 
Zbigniew Cybulski, An­
drzej Zarnecki i in.:

12.00 — „Na fistradzie i w za­
kładzie” — Tarnów — 
działalność Domu Kultury 
w Tarnowie,

12.55 — Poradnik rolniczy;
13.25 — Koncert estradowy z 

Teatru Wielkiego w Ło­
dzi wyst. "m. in. Bogna 
Sokorska. Bogdan Paproc­
ki, Kazimierz Kowal sic: 
Klari Katona, Krystyna 
Prońko, zespół „VOX";

14.25 — Studio wyborcy;
14.35 — „Podróże bez biletu ’ 

„Miasto Frunze” — film 
dok. ZSRR — „Podróż do 
Kąząmans” — francuski 
film dok.;

15.15 — DT — Wiadomości;
15.25 —- Trybuna Sejmowa;
15.55 — „□'Artągnaii' i trzej 

muszkieterowie” (1) ra­
dziecki film muzyczny reż. 
— Georgij Jungwąld-Chil. 
kiewicz

17.20 — Studio wyborcy;

17.30 — Ptgaz;
18.00 — Losowań.e Dużego

Lotka;
13.10 — Mistrzostwa Europy 

w piłce nożnej Francja — 
Belgia (2 połowa);

19.00 — Dobranoc;
IBtlO — Studio wyborcy;
19.30 — Dziennik;
20.00 — .,Vabank” — polska 

komedia sensacyjna reż. 
— Janusz Machulski 
wyst.: Jan Machulski, Le* 
onard. Pietraszak; Witold 
Pyrkosz i in.;

31.45 —- Mistrzostwa Europy 
w piłce nożnej Dania — 
Jugosławia (skrót pierw­
szej połowy i 2 połowa);

22.45 — „Na żywo”;
23.20 — Kino nocne „Lókis” 

polski-film fabularny reż. 
— Janusz Majewski wyst.: 
Józef Duriasz, Małgorzata 
Braunek, Edmund Fetting, 
Gustaw Lutkiewicz i in.

PROGRAM II

8.45 — Premiera w „Dwójce” 
,'Vabank” polska komedia 
sensacyjna reż. Juliusz Ma 
chulski;

10.30 — NURT
11.00 — NURT
11.30 — NURT

12.00-23.05

SOBOTA W „DWÓJCE”

12.00 — DT — Wiadomości:
12.10 — „Podróże na taśmie’’ 

— filmy dla dzieci;
13.20 — „Zabawa na Biela­

nach” — widowiskowy 
program dokumentalny o 
tradycji festynów- na Bie­
lanach;

13.40 — „Czy pani potrafi to 
zrobić?” — O radnych z 
Pragi-Południe;

14.00 — Roman Wionćzek — 
wspomnienia fotoreporte­
ra;

14.10 — „Ulica Tamka” — fel­
ieton filmowy;

14.30 — „Gorąca lima” — ex 
press reporterów;

14.45 — „Zaległy urlop” polski 
film obyczajowy reż. — 
Janusz 'Zaorski. wyst.: Zo 
«fia Mrozowska, Jerzy Biń 
czycki, Aleksandra Lesz­
czyńska, Marian Opania, 
Andrzej Zaorski i in.;

15.40 — Wideoteka”;
16.10 — „Warszawskie muzy” 

— felieton o życiu kultu­
ralnym stolicy;

16.30 — „Zwyczajna dziewczy­
na” — Miss Polonią i co da­

lej? — reportaż;
17.05 — Gra orkiestra dęta 

huty szkła w WoMminie;
17.10 — Mistrzostwa Europy 

w'piłce nożnej Francja — 
Belgią fi połowa);

18.00 — reportaż z Ameryki 
Południowej — „Prze*z A 
takamę”;

18.30 — Spotkania z kulturą;
19.00 — '.Festyn' w Lesznowo­

li” — rerpórtaż. z gminy 
w przeddzień wyborów;

19.30 — Dziennik;
20.00, — „Kto bardziej kochał 

skrzypce” — reportaż:
20.20 — Mistrzostwa Eu topy 

w piłce nożnej Dania Ju­
gosławią (1 połowa):

21.13 — Tydzień w polityce 
— komentuje Karol Szyn- 
dzielorz; .

21.25 — „Piosenki trzech' po­
koleń”:

21.55 — Kino dorosłych „Słód 
kie igraszki minionego la 
ta” reż. — Jurij Herz — 
wyst.: Jana Plechtowa, 
Frantisc/t Vąleeky; czecho 
słowacką ekranizacja npo- 
wiadania Guy de Maupas- 
santą pt. „Muszka”:

23.00 — Muzyką na dobranoc.

Niedziela 17 VI
PROGRAM I

7.00 — W naszej ród inie” 
— Wszechnica. Rodziny 
Wiejskiej;

7.20 — Alarm przeciwpożar© 
wy trwa:

7.30 — Studio wybo/cze;
7.45 — p0 gospodarska”;
8.15 — Program dnia;
8.20 — „Tydzień” — maga­

zyn rolniczy;
9.00 — Dla młodych widzów: 

„Teleranek” — Przedwa­
kacyjne spotkanie z prze 
wodnikami turystycznymi 
oraz film produkcją CSRS 
..Lato z Kasią” (ódc. 4 i 5):

10.20 — „Antena”:
10.43 — Studio wyborcze;
10.55 — ..Meksyk — inne spoj­

rzenie” hiszpański film do 
kumentalny reż. — Oscar 
Banegas:

12.00 — „Siedeńn ąntew

12.50 — Studio wyborcze; . 
13.00’ „Kraj za miastem";
13.25 — Z filmoteki 40-lecią 

„Rzecz o Wiśle” film do­
kumentalny reż. Roman

Wtonczek;
14.15 — Interwizyjny przegląd 

widowisk dla dzieci ,.O 
królewnie w smoka za­

mienionej” widowisko TV
NRD — adaptacja bajki 
braci Grimm;

13.20 — DT — Wiadomości;
15.40 — „Galeria 36 milio­

nów” — galeria sztuki 
współczesnej w Chojni­
cach — Uroczystość otwar­
cia galerii w Chojnicach

16.05 — „Zielona fala” kome­
dią obyczajowa produkcji 

•CSRS reż. Vaclav Vorli- 
cek

17.35 — „Tu, w tym samym 
miejscu” — „Nad Bran- 
wią i Sopotem” przypom­
nienie bitwy partyzanckiej 
w Lasach Janowskich i 
Puszczy Solskiej w 1944.;

18 .05 — Studio wyborcze;
18.15 — Mistrzostwa Europy 

W piłce nożnej — RFN 
— Rumunia (2 połowa);

19 .00 — Wieczorynka;
19.30 — Dziennik;
20.00 — „Album polski” (1) — 

Maria — film fabularny 
reż. Jan Rybkowski gk ro­
le — Barbara Brylska, An 
drzej Seweryn, Jan Ma­
chulski; ' •

21.25 Mistrzostwa Europy 
w piłce nożnej — Portu­
galia — Hiszpania (2 po­
łowa):

22.15 — Przegląd .międzyna­
rodowy; ,

22.45 — Studio w^iorcze;
23.05 — II rzeszowskie spotka 

nią estradowe — Oset 84 
— „Tróchę swingu” —

PROGRAM II

8.20' — „Czas reformy”;
9.20 — „Album polski” (1) 

„Maria” — film dla nie- 
słyszących:

10.30 — „Osadnictwo wojsko­
we” — program wojsko­
wy;

11.00-23.55

NIEDZIELA W „DWÓJCE”

11.00 — DT — Wiadomości;
11.10 — „Aerobic”;
11.25 '— „Laureaci konkursów” 

— Hiroko Nakamura — 
Koncert fortepianowy 
f-moll op. 21 Fryderyka 
Chopina gra Hiroko Na­
kamura i orkiestra Fil­
harmonii Drezdeńskiej pod 
dyr. Wasilija Sinajskłego:

12.00 — ,Godzina dla zdro­
wia;

13.00 — „Wielka Gra”;
14.00 — Kalejdoskop filmowy 

Kino-Oko” — „Arka Noe­
go” węgierski film doku­
mentalny o zagrożeniu 
przyrody przez niepoha­
mowany rozwój cywiliza­
cji. . Zdjęcia z węgierskich 

' rezerwatów;
15.10 — Gość ..Dwójki”;
15.20 — Kino familijne . Oj­

ciec Murphy”;
16.10 —. „Jutro' poniedziałek”
16.45 — . „To. czego chętnie 

słuchamy” (1) — program 
rozrywkowy:

17.10 — Mistrzostwa Europy 
w piłce nożnej RFN — Ru 
munia (1 połowa);

18 .00 — „Party przy świecach” 
polska komedia obyczajo­
wą reż. — Antonj Krauze

19 .00 — „Mister eksportu” - 
' relacją z Targów poznań­

skich:
19 .30 — Dziennik;
20.00 — „To. czego chętnie siu 

chamy” "(2);
20.20 — Mistrzostwa Europy 

w piłce, nożnej — Portu­
galia — Hiszpania (1 oołó- 
wa):

21.15 — Festiwal polskiej mu­
zyki współczesnej z okazji 
40-lecią PRL — muzyczne 
portrety współczesnych Po 
laków. W programie kon­
cert -wiolonczelowy Krzysz 
tofa Pendereckiego w wy­
konaniu WOSPRjT pod 
dyn Antoniego Wita;

22.00 — „Z pamiętnika sza- 
, lonej gospodyni” „I 
nikt nie powie przepra­
szam”;

22.15 — Wielkie filmy małego 
ekranu „Siedemnaście 
mgnień wiosny” (7)

23.25 — Kochankowie — Ro­
mans poety;

(o-pi)

PRACOWNICY POSZUKIWANI
ZAKŁADY TWORZYW SZTUCZNYCH

Zo tipiony w progromie - 
NNldkcję ni® odpowiada

Wielkopolskie Wydawnictwo Prasowe przyjmie 
zaraz do pracy:

-GOŃCÓW,
— STRAŻNIKÓW,
— KOREKTORKĘ na cały etat.

Kandydaci mogą zgłaszać się w Dziale Kadr 
ul. Grunwaldzka 19. 104-B
INSTYTUT ORTOPEDII I REHABILITACJI 
w Poznaniu, ul. 28 Czerwca 1956 r., nr 135 
zatrudni natychmiast w pełnym 
i niepełnym wymiarze godzin:
— palaczy c.o. lub ślusarza na stanowisko 

konserwatora
— pielęgniarki 
— salowe 
— portiera 
— robotnika

Informacji udziela Dział Spraw Pracowni­
czych, teł. 310-332.

• Praca
Zakład narkieciarski 
orzyjmid samodzielnego 
emeryta, rencistę na do­
brych warunkach. Ofer­
ty 8804g Biuro Ogłoszeń. 
Skryta 1.

# Kupno
Kupie wannę 140 cm. 
teł. 20-35-76 godz. 16—20. 

10733g

2053-K1

# Sprzedaż
Sprzedam zestaw „Ko­
szalin” nowy. wysoki 
uołysk, tel. 676-119, 

10776g

• Motoryzacyjne
Zastawę 1100 rocznik
1977 sprzedam. Tel.
48-02-10. 10904?

Sprzedam Fiata 126p.
1979, Tel. 233-143. M«93g

tZ głębokim smutkiem i żalem zawiadamia­
my. że dnia 12 czerwca 1984 roku przestało 

bić serce mojej ukochanej żony, matki, teś­
ciowej i babuni

KRYSTYNY ROJ
Żyła dla nas tylko 61 lat

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 16 bm. o go­
dzinie 12.00 na cmentarzu parafialnym przy uL 
Wojciechowskiego (Winiary).

W nieutulonym żalu pogrążony
mąż z rodziną

Prosimy o nieskładanie kondoJencji.
Poznań, ul. Niestachowska 54 m. 94.
dawniej: Reja 3 m. 16, Częstochowa, Libya.

1983-KS

W dniu 13 czerwca 1994 roku zmarła, opa­
trzona Sakramentami św., nasza ukochana 
matka, przeżywszy lat 90

ś. T p.
JADWIGA MEISSNEROWA

z domu Mossakowska
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 18 bm. 

o godz. 12.00 na .cmentarzu ńa Miłostowie.
W smutku pogrążony 

syn z żoną
19M-U3

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
13 czerwca 1984 roku zmarł namaszczony Ole­
jami św., nasz kochany ojciec, teść i dziadek

Ś. + p.
MIECZYSŁAW ŁABAZIEWICZ

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 18 bm. 
o godz. 10.30 na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążona

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
1988-U3

Kapłanom z parafii Ryczywół, współpracow­
nikom, Delegacjom, Krewnym, Kolegom, 
Przyjaciołom. Znajomym i Sąsiadom za liczny 
udział w ostatnim pożegnaniu mojego naj­
droższego męża śp.

TADEUSZA FELDMANNA
za udział w nabożeństwie żałobnym, złożone 
wieńce i kwiaty serdeczne podziękowanie

staropolskim „Bóg zapłać”
składa

żona z rodziną
10539g

Wszystkim krewnym, znajomyih, sąsiadom, 
duchowieństwu, delegacjom Zakładów Pracy, 
a w szczególności Dyrekcji i współpracowni­
kom ZZUJ „Polon” oraz Spółdzielni Pracy 
Kartodruk,' delegacjom Szkół Podstawowych 
nr 11 1 37 w Poznaniu,

SERDECZNE PODZIĘKOWANIE
za liczny udział w pogrzebie, złożone wieńce, 
wiązanki ! kwiaty mojemu najdroższemu mę­
żowi i naszemu niezapomnianemu tatusiowi, 
śp.

Eugeniuszowi JAKUBOWSKIEMU
składa

strapiona 
żona z córeczkami i rodziną

Poznań Osiedle Kraju Rad 8 m li. 9890g

Wszystkim, którzy okazali dobre serce, życz, 
liwą pomoc, serdeczną obecność w trudnych 
chwilach choroby i śmierci śp.

ZBIGNIEWA KŁOCZOWSKIEGO
składamy serdeczne wyrazy wdzięczności 
Dziękujemy szczególnie • oo. Diminikanom z 
klasztoru poznańskiego i warszawskiego, leka­
rzom, pielęgniarkom, przyjaciołom, kolegom.
ws pół pr acowni kom, są si a dom wszystkim.

MECH WAM BÓG WYNAGRODZI 
żona i rodzina

11897g

i GUMY „PLASTGUM” 
Spółdzielnia Pracy w Poznaniu

PRZYJMĄ
do wykonania w II półroczu 1984 r.

— woreczki z folii polipropylenowej
— woreczki z folii ergopak
— pokrowce z folii polichlorewinylo-

wej również z nadrukiem
— wieczka do słoi typu Twist off

0 66 i 0 32 i PP lub PE n/o z 
surowca własnego lub powierzo­
nego.

Informacji udziela i zamówienia przyj­
muje Dział Zbytu Poznań, ul. Koronkar­
ska 15, tel. 700-91-94. 1930-K1

Trabanta — sierpień 
1983 sprzedam. Tel.
20-77-92 po godz. 16.

10814R

Okna szwedzkie — wy­
miana śrub na motylki, 
krótkie terminy. ceny 
orzystępne. Tel. 66-51-79. 

5074g
S Różne

Firmie murarskiej pil­
nie zlecę roboty wykoń­
czeniowe. Tel. 20-40-26.

10502?

Wygłaszanie drzwi. ta- 
picerka. montaż drzwi 
harmonijkowych. tel. 
633-91. 8785?

9 Matrymonialne
Panna lat 27 wykształ­
ceni?. wyższe pozna w 
celu matrymonialnym 
pana najchętniej nauczy 
cielą lub lekarza. Mo­
żliwość zamieszkania po 
za Poznaniem. Oferty... 
10280g Biuro Ogłoszeń. 
Skryta 1.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
12 czerwca 1984 roku, przeżywszy lat 69 zmar­
ła po długich cierpieniach, namaszczona Ole­
jami św., nasza kochana mama, teściowa i 
babcia

ś. + p.
MARIA BRESINSKA

z domu Paris

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 18 bm. 
o godz. 1'1.45 na cmentarzu na Miłoitowie.

W smutku pogrążeni 
córka, zięć i wnuczka 

Prosimy o nieskładanie kondolencji. 
\ 1984-U3

Księdzu Proboszczowi, Dyrekcji, POP, Związ­
kom Zawodowym Energetyków, Kołu Emery­
tów i Rencistów, Współpracownikom Zespołu 
Elektrociepłowni - Poznań, Krewnym, Znajo­
mym, Sąsiadom za okazaną nam pomoc, za 
złożone wieńce i kwiaty oraz za udział w 
ostatnim pożegnaniu naszego kochanego męża 
i ojca, śp.

MARIANA BITNERA
SERDECZNE PODZIĘKOWANIA

żona z rodziną
J0716g

Serdeczne podziękowanie Księdzu Probosz­
czowi Okoniewskiemu, Rodzinie, Przyjacio­
łom, Kolegom, Sąsiadom i współpracownikom 
za okazaną życzliwość oraz ostatnie pożegna-
nie mego drogiego

MARIANA
męża śp,

BRAMIŃSKIEGO
s k ł a d a

ŻONA
1048 Ig

Wielebnemu Duchowieństwu 
Anny, Rodzinie, Przyjaciołom, 
Sąsiadom, Znajomym, byłym 
uczniom, którzy osobiście Tub

Parafii św 
Lokatorom i
słuchaczom i 
sercem ucze-

stniczyli w ostatniej drodze wiecznego spo­
czynku, śp. .

MICHALINY SZCZĘSNEJ
składam serdeczne podziękowania

M Ą Ż
Poznań, Klonowicza 8 rn 1048.38

Oh. Józefowi KOWALEWSKIEMU
wyrazy serdecznego współczucia

z

Dyrekcja i 
MSZ

w

powodu zgonu

Matki
składa

grono współpracowników 
— III w Poznaniu

107591

Panom- Dyrektorom, Kolegom z TH Oddziału 
PKS w Poznaniu; wszystkim Znajomym i Są­
siadom za udział w pogrzebie, śp.

BRONISŁAWA SOHNSA
za liczne wieńce 
i serdeczność. kwiaty, za życzliwość

składam

żona
105«2g

Wszystkim, którzy okązald 
wość, serdeczne współczucie pomoc, życzli-

uczestniczyli w ostatnim pożegnaniu ukocha- 
. nego męża i ojca, śp

BOGUCHWAŁA BARTKOWIAKA
SERDECZNE PODZIĘKOWANIE

zona z rodziną
W$5g



ZAKŁADY PIWOWARSKIE 
w Poznaniu, ul. Folwarczna 22 
(za Osiedlem Rusa)

ZATRUDNIĄ
w Browarze i nowo uruchomionej Słodowni w Po­

znaniu na stanowiska:

0 kierownika zespołu magazynów
♦ z-cę kierownika zespołu magazynów
• magazynierów
oraz pracowników w systemie 3-zmianowym
na stanowiska:
• mistrzów zmianowych kotłowni
# palaczy kotłów przemysłowych
S pomocników palaczy
• elektryków
• automatyków
W operatorów wózków widłowych
Cl ślusarzy — tokarzy
• portierów — rewidentów
• maszynistów sprężarek powietrznych i CO2
S pracowników fiżycznych do produkcji piwa 

i słodu.
Oferujemy wynagrodzenie wg obowiązującego taryfikatora. 
Dla pracowników zamiejscowych zapewniamy mieszkanie 
w kwaterach prywatnych. Zakłady posiadają własne ośrod­
ki wczasowe.
Zakład prowadzi stołówkę. Z terenu Poznania dowodzi się 
pracowników do pracy autobusami zakładowymi.
Zgłoszenia ■ przyjmuje oraz informacji udziela Sekcja Służb
Pracowniczych telefon 776-511, w. 206. 18A6-K1

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
12 czerwca 1984 r. zmarła po ciężkich cierp.e- 

ukochana' mama, teściowa, bab-niach, nasza
ci a, siostra, 
75 lat

ciocia i szwaglerka, przeżywszy

Ś. + p.
PELAGIA MARCINIEC

z domu Szumska
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 16 czerwca 

br, na cmentarzu parafialnym przy kościele
sw. Marcina w
mszy św', pogrzebowej, która 
wioną o godz. 11.30.

W’ smutku

bezpośrednio po 
zostanie odpra-

pogrążona
RODZINA

Swarzędz, Wilkońskich 1'3. 10803g

tZ głębokim żalem zawiadamiam, że dnia 
7 czerwca 1984 r. zmarl nagle mój jedyny, 

kochany syn, siostrzeniec i wnuk, przeżywszy 
zaledwie 36 lat, śp.

TADEUSZ KUDLASZYK
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 16 bm. 

o godz. 13.30 na Miłostowie.
Strapiona

matka

Poznań, Os. Jagiellońskie 16 n. 10922g

Pogrążeni w największym bólu 1 smutku za­
wiadamiamy, że dnia 12 czerwca 1984 r. od­
szedł od nas na zawsze, niespodziewanie, prze­
żywszy lat 55, najdroższy mąż. kochany, Jros- 
kliwy tatuś, teść, najlepszy dziadziuś, dogi 
brat, szwagier, wujek i kuzyn

Ś. + p.
JAN KALASZ

Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 16 czerwca 
br. o godz. 19.30 na cmentarzu górczyńskim.

Strapione
żona z dziećmi i rodzina

Poznań, ul. Bukowa 12 m. 3. 108<Mg

Pogrążeni w smutku i
że dnia 7 czerwca 
wieku 75 lat, nasa

1984 r
żalu zawiadamiamy, 
zmarl tragicznie w

mąż, ojciec, teść i dziadek
kochany i nieodżałowany

Ś. ł p.
APOLINARY GOSZCZYŃSKI 

żołnierz AK, powstaniec warszawski 
odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski. Krzyżem Partyzanckim. Me-
dałem za Warszawę. Medalem
i Wolności. Medalem XXX-lecia Pols 

wej i innymi odznaczeniami.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek. 18 bm. 
o godz 13.45 na cmentarzu junikowskim.

Strapieni

żona, córka. z rodzinami

Prosimy o nieskładanie kondolęncji.

Poznań, uil. Niecała, Os. Czecha, 
Os Kraju Rad 10655g

Koleżance 
DANUCIE TROIŃSKIEJ 

serdeczne wyrazy współczucia 
z powodu zgonu 

Ojca 
składają 

Dyrekcja, współpracownice i dzieci 
przedszkola w Tulcach.

10999?

S Sprzedaż
Przyczepę Campingową 
N-126-B z Wyposarze- 
niem dodatkowym sprze 
darń Bogucin, ul. Zielo­
na 1. Teł. 704-72. 1195»g

Bas nowy „Ibaneza” — 
sprzedam. Tel. 22-29-61/ 

1J963R

Nową pralkę automat.
Tel. 30-38-17 po godz. 16.

10432g

Sprzedani wiertarkę ręcz 
ną dwubiegową „Elprom” 
Bułgaria oraz wannę 170 
cm. Oferty z ceną 7794g 
Biuro Ogłoszeń Skryta 1.

Radiomagnetofon „Aiwa”
tel. 039-99. 109<Hg

Sprzedani wirówkę NRD 
nową, telefon 300-503 po 
16.00. U»«lg

Sprzedam maszyny 1 o- 
przyżądowanie do pro­
dukcji zawiasów kołko­
wych 0 8 1 0 10. od 
16—19. Poznań Swiebo- 
dzińska 23 m 1. 6084?

Sprzedani kombajn ziem 
niaczany dwurzędowy 
produkcji NHD, Michał 
TomikowskI, Żegowo 5, 
k. Buku. 8238g

Dywan tanio sorzedain.
Hetmańska 6 in. 5.

Sprzedani maszynę wie­
loczynnościową Singer 
prod. NRF, Michałowska 
5 m 1 godz. 18—20.

B150g

Prawdziwe kamienie 
szlachetne szafiry gra­
naty cyrkonie tak bry­
lanty, międzynarodowa 
kolekcja biżuterii arty­
stycznej. Do nabycia je­
dynie podczas MTP za 
złotówki, w stoisku fir­
my Thompson. Pawilon 
12 — piętro. 10919g

Materiał sukienkowy ta­
nio sprzedam. tel. 
22-53-86.

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, 
dniu 12 czerwca 1984 r. zmarl mój

mąż, najlepszy ojciec, teść i dziadek, 
ny Sakramentami św., śp.

STEFAN SARGIALIS
Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm.

11.05 na cmentarzu junikowskim.

kochany 
opatrzo-

o godz.

Pogrążona w .żalu

RODZINA

Poznań, ul. Matejki 52 m. 6. 10678g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
1>1 czerwca 1984 r., pd krótkiej chorobie, za­
snęła w Bogu, namaszczona Olejami św.,' prze­
żywszy lat 84, nasza ukochana mama,’- teścio­
wa, babcia i prababcia

Ś. + p. 
KAZIMIERA KLISZKO 

z domu Pakuła

Pogrzeb odbędzie się dnia 18 czerwca 1984 r. 
o godz. 11.45 na cmentarzu junikowskim. Msza 
św. odprawiona zostanie 18. VI 1984 o godz. 9.30 
w kościele parafialnym przy ul. Dąbrówki.

W smutku pogrążeni
, córki, syn z rodzinami

Autobus odjedzie sprzed dorpu żałoby o go­
dzinie 11.
Poznań, Umińskiego 24a. 10899g

Z głębokim
1.3 czerwca

ciężkiej

żalem zawiadamiamy, że dnia 
1984 roku zrna.rł po długiej i

chorobie, mój ukochany mąż, nasz
ojciec, teść i dziadek, śp.

STEFAN TULIŃSKI
Pogrzeb odbędzie się 

czerwca br. o godz. 8.10 
kowskim.

W smutku pogrążona

Poznań ul. Jeżycka 6 m

w poniedziałek 18 
na cmentarzu juni-

10972g

Pogrążeni w smutku zawiadamiamy, że dnia 
1.3 czerwca 1984 r. zasnęła w Bogu, opatrzona 
Sakramentami św., moja kochana mama, teś­
ciowa i habcia

ś. T p.
MARIA MARCHELEK<

•z domu Małachowska 
primo voto Przybyła

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 18 hm. 
o godz. 14.15 na cmentarzu na Miłostowie.

Córka z rodziną

Poznań, Os. Jagiellońskie 126 m. 2. 11006?

Dnia 1! czerwca 1984 roku w wieku 50 lat 
zmarl opatrzony Sakramentami św. nasz dro­
gi mąż, ojciec i dziadek

Ś. + p.
ZYGMUNT LASKOWSKI

br
Pogrzeb odbędzie

o godz. na
przy ul. Poznańskiej.

I*ogrążeni w smutku
żona

ńę w sobotę 
cmentarzu u

16 czerwca 
Swarzędzu

z córką

Swarzędz ul. Wrze§ińska
i rodziną

10993g

PRACOWNICY POSZUKIWANI PRZETARGI
ZAKŁADY ENERGETYCZNE OKRĘGU Z A-1 . .
CHODN1EGO w Poznaniu, ul. Marcelińska 71 OŚRODEK SPORTU I REKREACJI w Środzie
— zatrudnią następujących pracowni- Wlkp., ul. Sportowa 12 — ogłasza:
ków: PRZETARG NIEOGRANICZONY

na wykonanie:— MASZYNISTKĘ
— PALACZA centralnego ogrzewania

Warunki pracy i płacy do omówienia w 
Wydziale Kadr i Szkolenia Za-wodowego.

1921-K1

Sprzedam Ałni Wieżę, 
tel. 49-71-93 po godz. 19. 

, 10721g
Sprzedam obrączkę złotą 
(2,5 g). Słowiańska 26 m. 
6 po godz. 17, l>10Mg
Przedsiębiorstwo Zagrani 
czne „Lałmi” sprzeda wa 
tę konfekcyjną do pro­
dukcji kołder, śpiworów, 
odzieży sportowej. Ceny 
konkurencyjne. Łódź. ul 
Gdańska 96 tel. 32-73-16 
lub 22-61-68, 1S37-K2

Motoryzacyjne
Renault 5-TS, 1981 r.
Stan idealny sprzedam. 
Tel, 22-29-61. 11957g

• Lokale
Pilnie poszukuje miesz­
kania z wygodami, samo 
dzielnego, na czas okre­
ślony umowa. Płatne z 
góry za cały okręt. Ofer 
ty 2O41-K1 Biuro Ogło- 
szeń. Skryta 1._______  
Zamienię mieszkanie M-2 
na mały domek z ogród 
kłem. Tel. 67-25-74.

9615?

S Nieruchomości 
Puszczykowo, pół bliźnia 
ka, garaż, ogród sprze­
dam. Tel. 132-204. M956g
Gospodarstwo 3,5 ha, dom 
pięclopokojowy, c.o.. ła­
zienka, budynek gospo­
darczy sprzedam. Warden 
ki 12, gm. Ryczywół.

49202g
Oddam w dzierżawę plan­
tację róż. Tel. «74-;m. 
godz. 12—22. 10371g

0 Różne
Uwaga! Wygłu.szanie 
drawi tapicerką, zakła­
danie kairnisey. Telefon 
22-50-21. 10323g
Domek letniskowy, mie­
szkanie do wynajęcia na 
krótkie pobyty. Oferty 
4944 Ig Biuro Ogłoszeń, 
Skryta 1.
Zlecę zgrzewanie foli FE 
(długość zgrzewu do 65 
cm). Oferty 8752g Biuro
Ogłoszeń, Skryta 1.
Zasłony przeciwsłonecz­
ne metalowe na wzorach 
szwedzkich krótkie ter­
miny instaluje Zakład 
Rzemieślniczy ..Kormo­
ran”. tel, 66-51-79, 5073g
Farbowani!* 1 czyszcze­
nie kożuchów. kurtek i 
płaszczy włoskich. bła­
mów, godz. 10—18. Gro­
madzka 13A. Winogrady. 

_____5708g
Układanie parkietu. mo­
zaiki. wykładzin. cvkli- 
nowanie wraz z lakiero­
waniem. również dla in 
stytucji uspołecznionych, 
teł, 633-91,6784g
Nowo otwarty gabinet 
lekarski. Leczenie owrzo 
dzeń podudzi. żylaków, 
chorób naczyń’ usuwa­
nie zmian skórnych. 
Lek. tnęd. chirurg Zb. 
Michalak godz. przyleć 
15—17. Tel. 33-26-78, ul.
Saperska 45 , 88i)lg

© Matrymonialne
Szczęście czeka na Cie­
bie.. Napisz: Biuro Matry 
monialne „Ewa” Gdańsk- 
6, skrytka 237. 1634-K2

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
13 czerwca, 
wanie, mój 
ojciec, teść,

1984 r. odszedł od nas niespodzie- 
najdroższy mąż, nasz ukochany, 

dziadek i pradziadek

Ś. + p.
JAN TOMCZAK

iył lat 80

Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 1'6 czerwca 
br. o godz. 11 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

żona z rodziną
Poznań, ul. Łukaszewicza 29A m, 6. 10958g

tNic nie może wyrazić naszej rozpaczy po 
nagłej śmierci, ukochanego męża, ojca, 

dziadziusia. Odszedł , od nas ną zawsze 14 
czerwca 1984 r. opatrzouiy Sakramentami św., 
w wieku 60 lat, śp.

CZESŁAW SIWIŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 18 czer­

wca br. o godz. 8.50 na cmentarzu junikow­
skim.

RODZINA

Prosimy o nieskładanie . kondolęncji.
Poznań, Osiedle Rzeczypospolitej 22 m. 7.

10952g

Z głębokim ż 
13 czerwca 1984 
zasnął w Bogu,
nasz najdroższy 
szwagier, wujek, 
lat 61

żalein zawiadamiamy, że • dnia 
ł r., po krótkich cierpieniach, 
, opatrzony Sakramentami św.,

mąż, 
teść

kochany tatulek, brat, 
i dziadziuś, przeżywszy

Ś. + p.
ZYGMUNT WAWRZYNIAK

Msza św. żałobna odprawiona zostanie w so­
botę, 16

16.00 na

Poznań,

bm. o godz. 15.00 w kościele parafial- 
Murowanej Goślinie, pogrzeb o godz. 
.cmentarzu parafialnym

W smutku pogrążona
żona z dziećmi

ul. Łukaszewicza 1 m. 5, .
Murowana Goślina, Żnin, Bydgoszcz. U015g

Dnia 12 czerwca 1984 r. zginął śmiercią tra­
giczną, mój najdroższy mąż, kochany ojciec, 
teść i dziadek

Ś. "I* p.
WŁADYSŁAW GERRETH

adwokat

Msza św. odprawiona zostanie w piątek, 15 
bm. o godz 16.00 w kościele Matki Boskiej
w Inowrocławiu.
go po mszy 
parafialnym.

Prosimy o

św.
Pożegnanie drogiego Zmarłe- 
o godz. 16.30 na cmentarzu

O czym zawiadamiają
żona i syn z rodziną 

nieskładanie kondolęncji.
ll(H2g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
11 czerwca 1984 r. zmarl opatrzony Sakra­

mentami św., nasz ukochany mąż, ojciec, teść 
i dziadek, śp.

FRANCISZEK ŁUCZAK
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 18 bm. 

o godz. 11.15 na cmentarzu, na Miłostowie.

Zona, córka, zięć i wnuki

Młyńska 6 m. 13. 10718g

— prac posadzkarskich i cykliniarskich w sali 
gimnastycznej OSiR w Środzie.

Powierzchnia parkietu wynosi ca 400 m’.
Termin wykonania prac ustala się na 31 

lipca br.
Do składania ofert zwrasza srę przedsiębior­

stwa państwowe, spóJnzielcze i prywatne w 
terminie 14 dni od daty ogłoszenia przetargu.

OSiR zastrzega sobie swobodny wybór ofe­
renta. । 1811-K2
<><><><><><><>  <><><><><X><><><>OOO<><><><><><X><><><X>C

* WYTWÓRNIA SPRZĘTU
KOMUNIKACYJNEGO „PZL-POZNAN” 

w Poznaniu, ui. Obodrzycka 66/68

posiada do .upłynnienia 
SPYCHARKĘ KOŁOWĄ 

typ D-579 produkcji ZSRR, 

rok budowy 1977, stopień zużycia 40% 
Cena: 250.000 zł

W/w spycharka zbudowana jest na bazie 
ciągnika „Białoruś’’ z silnikiem wysoko­
prężnym 55 KM.

ŁĄCZNICĘ TELEFONICZNĄ 
typu ET-50 NN

rok budowy 1964. Cena: 58.000 zł

Bliższych informacji udzieli Dział 
Utrzymania Ruchu WSK „PZL-Poznań”, 
tel. 740-11 lub 725-21. 1916 KI |

0>0<X><>0<><>0<>0<><><><><>00000<><><><><><>  <><><><>

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
13 czerwca 
św.,' zmarła 
szy lat 81

1984 opatrzona Sakramentami
nasza ukochana matka, przeżyw-

Ś. + p. 
JADWIGA CZARNECKA 

z domu Radzikowska 
emerytowana nauczycielka

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 18 czer- 
wća br, o godz. 9.30 na cmentarzu junikow- 
skim.

Córki z rodziną
11063g

82

Dnia 12 czerwca 1984 roku zasnął w Bogu 
opatrzony Sakramentami św, przeżywszy 
lata, śp. - ’

ZDZISŁAW DABIŃSKI 
emerytowany długoletni bankowiec, 

Powstaniec Wielkopolski.

Pogrzeb odbędzie się w piątek 
br. o godz. 15 na cmentarzu w

Z głębokim żalem zawiadamiają 
dzieci, siostra, wnuki i 

Kościan, Środa, Zielona Góra. .

15 czerwca 
Kościanie.

prawnuczka g
10973g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
12 czerwca 1984 roku, zmarła namaszczona 
Olejami św. moja droga żona i ciocia

Ś. + p. 
MAŁGORZATA LIPIŃSKA 

z domu Kobiela

Pogrzeb odbędzie się w dniu 16. 6.
o godz. 12.30 
chow s-ki ego.

W smutku

na cmentarzu przy ul.

pogrążeni

mąż i siostrzenica z

1984 T.
Wojcie-

rodziną

11959g

Pogrążeni w bólu zawiadamiamy, że w dniu 
13 czerwca 1984 r. zasnął w Bogu, opatrzony 
Sakramentami św., po długiej i ciężkiej cho­
robie, przeżywszy lat 74, najukochańszy mąż, 
ojciec, teść, dziadek

IGNACY NOWAK
Pogrzeb 

1884 r. o

Luboń 3,

odbędzie się w sobotę, 16 czerwca 
godz. 16 na cmentarzu w Zabikowie.

W smutku pogrążona

ui. Armii Czerwonej 135. l'U29g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że unia 
18 czerwca 1984 roku zakończyła swe pełne 
dobroci życie, opatrzona Sakramentami św.
nasza 
stra i

Msza

kochana mama, teściowa, babcia 
ciocia przeżywszy lat 78

Ś. + p.
WANDA MIELCAREK

z domu Kordylewska

św. pogrzebowa zostanie odprawiona
w sobotę 16 czerwca br. w kościele parafial­
nym w Mosinie, po cz^m pogrzeb na cmen­
tarzu parafialnym.

RODZINA
W smutku pogrążona

10978®
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Na targowych terenach

Łączność z innymi krajami 
nawet krótkofalówką

— Podczas Międzynarodo­
wych Targów Poznańskich — 
mó.wi kierownik służby tele­
komunikacji Dyrekcji Okręgu 
Poczty i Telekomunikacji Mie 
czysław Rohloff — obserwu­
jemy znaczne obciążenie cen­
trali na Łazarzu. Chcemy ob­
służyć wszystkich naszych 
klientów, szczególnie w za­
kresie telefonicznych połączeń 
międzynarodowych. Na. okres 
MTP uzyskaliśmy własne łą­
cza do Frankfurtu nad Me­
nem co znacznie przyspiesza 
czas oczekiwania na rozmowy 
x RFN, przesunęliśmy część 
pracowników do centrali mię­
dzymiastowej.

Duże znaczenie dla obsługi 
targowiczów ma także ekspo­
zytura Okręgowego Urzędu 
Poczty i Telekomunikacji 
Między miastowej w pawilonie 
nr 5 MTP. Panuje duży ruch. 
Stukają teleksy. Bez przerwy 
ktoś oczekuje na rozmowę. 
Kierowniczka placówki Da­
nuta Grzesiak mówi: — Ma­
my duży ruch, albowiem ob­
sługujemy zarówno wystaw­
ców jak i dziennikarzy. Roz­
mowy i teleksy nadawane są 
na cały świat. Nawet do Hong 
kongu .Najwięcej jednak do 
RFN i Włoch. Czas oczekiwa­
nia na połączenie międzyna­
rodowe wynosi pół godziny. 
Nie otrzymaliśmy jednak ka­
talogu wystawców targowych 
i dlatego nie możemy poda­
wać numerów telefonicznych 
poszczególnych stoisk i pawi­
lonów.

W pawilonach 110 i 111 
mieszczą się ekspozytury .po­
czty Poznań 2. Pracuje w 
nich około 20 osób. Klienci 
przede wszystkim nadają li­
sty i telegramy, których jest 
kilkadziesiąt dziennie. Naj­
więcej do RFN, ale także do 
Bułgarii, Węgier i Syrii, (maz)

A MOŻE
KRÓTKOFALÓWKĄ?

Popularyzacja targów i mia

sta Poznania to cel działalno­
ści obsługiwanej przez człon­
ków Polskiego Związku. Krót­
kofalowców. okolicznościowej 
stacji .amatorskiej. Pracująca 
na MTP stacja nawiązała już 
łączność z setkami radiosta­
cji w innych krajach. Kryp­
tonim s^icji to SPQ MTP.

(ipiw)

ZA MAŁO KOSZÓW

Plac MTP przy ulicy Gło­
gowskiej. Walają się opako- 
wajiia po lodach, tacki po kieł 
baskach z rusztu ,i mnóstwo 
innych odpadków. Klienci sto­
iska z lodami i punktu gas­
tronomicznego nie maja gdzie 
wyrzucać śmieci, bowiem znaj 
dające się w pobliżu zale­
dwie dwa kosze na odpadki 
są przepełnione, (pb)

DLA OCHRONY 
WYNALAZKÓW

Na stoiskach targowych 
można zobaczyć wiele nowych 
rozwiązań techniczmych, ale 
n i e za ws ze wys ta w c y kr a jo wi 
pamiętają o dokonaniu za- 
zastrzeżenia patentowego. Dla­
tego także w tym roku w pa­
wilonie nr 9 Wo jewódzki Klub 
Techniki i Racjonalizacji oraz 
MTp uruchomiły punkt kon­
sultacyjny, służący pomocą w 
zakresie uzyskiwania doku­
mentów pierwszeństwa wy­
stawiania wynalazków', wzo­
rów użytkowych oraz zna- 
k ów tow a ro wyc h. Rzec zni c y 
patentowi pełnią w nim dy­
żur w godzinach od 9 do 18.

Dyrekcja MTP potwierdza 
fakt wystawienia eksponatu, 
zawierającego nowe rozwiąza­
nia. co- jest niezbędne przy 
ubieganiu się o ochronę pa­
tentową. Niestety, -wystawcy 
często ujawniają tajemnicę 
techniczne, bez wcześniejsze­
go zastrzeżenia pierwszeń­
stwa. (bej)

Dziś zakończenie
sezonu

w Filharmonii
Dobiega . końca seźon kon­

certowy 1983/84 w Filharmo­
nii Poznańskiej. Ostatnie mu­
zyczne spotkanie — odbędzie 
się dzisiaj Na estradzie Auli 
Uniwersyteckiej pojawią się 
— oprócz orkiestry symfoni­
cznej PFp — znakomita pol­
ska śpiewaczka, występująca 
od kilku lat głównie poza 
granicami kraju — Urszula 
Koszul, a także pianistka — 
Jadwiga Reszelska. Za pulpi­
tem dyrygenckim stanie — w 
związku z chorobą dyrektora 
Renarda Czajkowskiego — 
Krzysztof Dziewięcki, stały 
dyrygent- filharmoników po­
znańskich, którego występy 
cieszą się coraz większym uz­
naniem publiczności i kryty­
ków.

M eloma n ó w . ,pr zyc i ąg n i e ’’ 
też zapewne interesująco ze­
stawiony repertuar koncertu; 
składają, się nań: II Suita z 
baletu M. de Falli „Trójgra- 
niasty kapelusz”. Koncert for 
tepianowy a-moll E. Griega 
oraz bardzo rzadko wykony­
wana na naszych estradach 
IV Symfonia G. Mahlera.

Początek wieczoru —' o 
godz. 19.30. (wig)

Jutro ostatni dzień Jarmarku

Powozy przejadą jeszcze raz
Poznaniacy mieli wczoraj 

rzadką okazję podziwiania naj 
ładniejszych koni.z wielkopol­
skich stajni. Zaprzęgnięte do 
powozów z targowymi gośćmi 
przejechały ulicami śródmie­
ścia kierując się w stronę Sta 
rego Rynku na Jarmark Świę­
tojański. Organizatorzy planu­
ją podobną przejażdżkę pow­
tórzyć jeszcze raz dzisiaj — w 
południe.

Jutro natomiast przyjdzie 
nam się pożegnać z Jarmar­
kiem. Impreza, która od wielu 
lat cieszy się niezmiennie po­
wodzeniem wśród mieszkańców 
i odwiedzających miasto tu­
rystów i handlowców, w tym 
roku była wyjątkowo okazała.

Dziś eetrada zapełni się wyko­
nawcami o godz. 1«. Pierwszy pre 
zentować się będzie zespół folklo­
rystyczny ,,Gronie”. O 17.15 —
Młodzieżowy Zespół Tańca Pała­
cu Kultury, 17.45 — Grupa Akro­
batyczna „Omen”, 18 — Zespół 
Folklorystycłtny „Laukas” z Fin­
landii oraz „Harcerska Pięcioli­
nia”, 19 — Amatorski Klub Tań­
ca Turniejowego PK, Szkoła Tań­
ca z Tilburga w Holandii, a o 
19.30 — Regionalny Zespół Pieśni

1 Tańca „Pilsko” z Żywca. Na 
dziedzińcu Szkoły Baletowej o 
19.30 wystąpi Chór Nauczycieli m. 
Poznania. Do kawiarni „Literac-
kjej” zaprasza na godz. 21 Lech

Czytelnika — który nie podająa 
swego nazwiska 1 adresu, napi­
sał do nas o niewłaściwym po­
traktowaniu jego żony w szpita­
lu, prosimy o przekazanie nam

swych danych personalnych, jak 
też dokładnych informacji: kiedy 
i w jakim szpitalu oraz na którym 
oddziale to się zdarzyło. (1169)

„Stary człowiek” — Brak adre­
su uniemożliwia nam danie odpo­
wiedzi na pytania, ale zaprasza­
my do redakcji i na pewno uda 
się nam. wyjaśnić t« wątpliwo­
ści. (1142)

Krytycznym okiem

Biuro informacji 
poinformowały... 

gazety
Duże zainteresowanie szczególnie 

wśród zagranicznych gości targo- 
, wych wywołała podana wczoraj 

przez nas informacja o mającym 
działać od dziś automatycznym 
połączeniu ze- Szwajcarią. Pismo 
jakie otrzymaliśmy z Dyrekcji O- 
kręgu Poczty i Telekomunikacji za 
wieralo tylko cztery numery kie­
runkowe i uwagę, że „informacji 
o sposobie wybierania żądan)ą^i a 
bonentów udziela Biurp ^ujmetów 
pod numerem telefonu 812”. Nieste 
ty, wćaoraj ci, którzy tam dzwoni 
11 byli odprawieni z kwitkiem. Cen 
trału bowiem nic na temat szcze­
gółów połączeń ze Szwajcarią nie 
wiedziała. Czyżby panie pod nu­
merem 912 o uruchomieniu połą­
czeń dowiedziały się dopiero z 
gazet?

Nie pierwszy te niestety przy­
padek. że DOPiT • swoich przed­
sięwzięciach najpóźniej informu­
je... swoich pracowników. Podob­
nie było, gdy uruchamiano połą­
czenie z Holandią, (maz)

jutro na staromiejskiej 
Występy rozpoczną się już od p 
łudnia. Obejrzeć będzie 
między innymi: kapele 
styczne, zespoły taneczne, g 
akrobatyczną, taneczne pary tur­
niejowe, a na zakończenie o 19.30 
grac będzie Orkiestra Rozrywko­
wa Pałacu Kultury. Na dziedziń­
cu Szkoły Baletowej — „Targowe 
spotkania z muzyką” zakończy 
Chór Mieszany im. Stanisława 
Moniuszki Spółdzielczości Pracy.

O godz. 21 — przed Ratuszem 
wystąpi Chór Dziewczęcy „Sko 
wronki”, a o 22 - impreza „Swia 
Ho i dźwięk” będzie ostatnim ak­
centem tegorocznego Jarmarku.

recitalsobotę

Konopiński. Tytuł spotkania — 
„Żarty znad Warty”. W „Sukien-

Na zdjęciu:
Rynku

Fot
(eta)

niczej” dzisia
Tadeusza Rossa.

Handlowcy o kolejkach
przed sklepami mięsnymi

Dostawy takie same 
ale asortyment nie zadowala

Od kilku tygodni znowu nad 
ranem ustawiają się kolejki 
przed sklepami mięsnymi, a 
lepszych gatunków mięsa i 
wędlin starcza tylko dla pierw 
szych klientów. Później wy­
bór jest już • — niestety — u- 
bogi. Gdzie tkwi przyczyna 
takiego stanu? — pytamy wi­
cedyrektora Wydziału Handlu 
Urzędu Wojewódzkiego — Ma­
riana Górskiego.

— Rilan» mięsa w Poznańskiem 
wskazuje na pełne pokrycie po­
trzeb wynikających z liczby za­
rejestrowanych kartek. Dotyczy 
to zarówno mięsa wołowego, 
wieprzowego, jak' i wędlin, pro­
porcjonalnie do wyznaczonych no 
minałów na kartach zaopatrzenia. 
Nie w ilości więc rzecz. Braki 
w poszczególnych sklepach mogą 
być spowodowane na przykład 
nieprawidłowym układem zamó­
wień, bądź wynikać z niewłaści­
wie prowadzonej sprzedaży — 
wędliny zamiast mięsa, lub na 
nie zarejestrowane kartki.

Również w Poznaniu obo­
wiązuje st ktura dostaw u- 
stalona pr„ez Ministerstwo 
Handlu Wewnętenego i U- 
sług. Wyznacza ona procento­

wy udział wołowiny, wieprzo­
winy i wędlin. Kierownicy 
sklepów mają obowiązek po­
siadać przez, cały dzień sprze­
daży, kiełbasy: serdelową, pa­
rówkową, drób, konserwy wo 
łowe, wołowinę z kością. Ta­
kie były ustalenia miejskiego 
sztabu żywnościowego.

Być może towar taki powi­
nien być oferowany kupują­
cym przez cały dzień, ale w 
wielu sklepach tak nie jest. 
Jeden rodzaj wędliny i woło­
winy z kością, konserwy — to 
można, otrzymać bez stania w 
kolejce. Na sprzedaż popołu­
dniową — rozpoczynającą się , 
o godz. 15 — przed niektórymi 
sklepami klienci zaczynają się 
ustawiać już przed 7, później 
dołączają ci, którzy ni« doko 
nali zakupu zgodnie ze swoimi 
życzeniami rano. Wychodzący 
po południu z zakładów sta­
nowią więc koniec kolejek. 
Biorą często urlopy i znowu 
trudno im kupić rąno. Czy 
jest więc sens podział towa­
ru na sprzedaż przed- i po,po­
łudniową? —, pytamy wicepre

zesa PSS „Społem”, Tadeusza 
Starnowskiego.

— System ten jest krytykowa­
ny przez jednych, przez innych 
został zaakceptowany, jako uła­
twiający zakupy. Wprowadzono 
go decyzją Wojewódzkiej Komisji 
do Walki ze Spekulacją, bo ta­
kie były żądania pracowników 
wielu zakładów i na razie ijie ma 
podstaw do jego zarzucenia. A- 
sortyment sprzedawanego towaru 
nie zawsze pokrywa się z ocze­
kiwaniami kupujących. Obowiązu 
ją nas jednak rozdzielniki mini­
sterialne. Najwięcej w sklepach 
widać wołowiny z kością, ale to 
dlatego, że znaczny procent kar­
tek na nią jest nie wykupywany.

— Często widok tej wołowi­
ny wcale nie zachęca do kup­
na — są to kości i tłuszcz 
rzadko poprzerastane mięsem.

— Biuro odbioru jakości pro­
wadź.! kontrole w zakładach nrlęs 
nych i zdarza się. że odrzuea 
mięso nie odpowiadające normom 
z powodu zbyt wysokiej zawar­
tości tłuszczu. Badania te są jed­
nak wyrywkowe i z konieczności 
nie obejmują całego towaru tra­
fiającego do sklepów. ’ ‘

— Ponieważ przydziały kart 
kowe są małe, czy nie można 
spowodować, by sklepy otrzy^ 
mywały więcej towaru, który 
cieszy się powodzeniem wśród 
kupujących?

— Maj i początek czerwca tó 
okres popularnych imienin oraz 
komunii. Klienci poszukują więc 
lepszych wędlin i wieprzowiny. 
Dostawy są jednak podobne jak 
w innych miesiącach. Przypu­
szczam, że poprawa — choć nie­
zbyt duża — powinna nastąpić 
w najbliższych tygodniach, (eta)

CZERWIEC Jolanty,

15 Wita

Piątek Słońce: 4.29—21.W

WIELKI — g. 19 „Turandot”
MUZYCZNY — g. 19 „Noc po­

ślubna”
POLSKI Scena w Malarni — 

g. 19 „Pułapka”
NOWY — g. 19.30 ..Repetycja” 

wg, A. Błoka — wyk. Henryk 
Boukołowski.

LALKI I AKTORA — g. 10, 17 
„O Kasi, co gąski zgubiła”

KDF MUZA — g. 10, 12.30, 15 
„Widziadło” (poi. 18. 1.), g 18.30 
21 s. zamkn. KIF

KDF PAŁACOWE — g. 15.39, 
17,30 „Był jazz” (poi. 15 1.). g. 
19.30 „Recydywiści” (węg 18 1.)

APOLLO — g. 10, 12.30, 15, 17.30 
20 „Tootsie” (amer. 15 1.)

BAŁTYK — g. 9.45. 13. 16.30, 
20 Konfrontacje 83 „Sęp” (węg. 
18 1.)

GONG — g. 10 17, 19.30 „Wil­
czyca” (poi. 18 1.), g. 15 „Awan­
tura o Basię” (poi. b.o.), g. 12.30 
— s. zanrkn.

GWIAZDA — g. 15 „Na tropie 
sokoła” (NRD b.o.), g. 17.30, 19.30 
„Saturn-3” (ang. 15 1.)

MINIATURKA - g. 14.30, 10
„Gwiazdor filmowy” (poi. b.o.), 
g. 17,30, 20 „Blues Brothers” 
(amer. 15 1.)

OSIEDLE — g. 15 „Akademia 
pana Kleksa” (poi. — radź, b.ó.), 
g. 18 „Milczący wspólnik” (kanad. 
18 I.) i

RIAŁTO — g. 9. 12.15, 15 ?0, 19 
Konfrontacje 83: „Sęp” (węg. 13 
1)

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 16

„Robinson Crusoe, marynarz ■ 
Yorku” (RfN b.o.), g. 13, 21
„Widziadło” (poi. 18 1.)

TĘCZA — g. 14.30 „Przygody
Caiineczki” (jap b.o.), g. 15.30, 
17.30, „Lata dwudz.ieste, łata 
trzydzieste” (poi.. 15 1.)

WILDA — g. 10 „Szpital BH- 
tannia” (ang. 18 1.). g. 13, 16, !« 
„Seksmisja” (poi. 15 I.)

WRZOS (Mosina) — g. 16, l«y 
„Poszukiwacze zaginionej arki”
(amer. 12 1.)

FOTÓPLASTIK.ON — g. 13-1* 
„Lourdes”

Zoo ul. Krańcowa 1 ul. Zwie­
rzyniecka g. 9-20

PARK KASPRZAKA (muszla 
koncertowa) — g. 18 Regional­
ny Zespół Pleśni i Tańca „Opo- 
czynianka” z Opoczna, g. 19 Za 
piojska Orkiestra Włościańska im. 
K. Namysłowskiego, g, 20 Zespół 
Folklorystyczny Łaukaa z Fin­
landii.

DYŻURY

SZPITALE: Interna, chirurgia, 
okulistyka, neurologia — ul. Wal 
ki Młodych 7 tel. ,572-41; laryn­
gologia -• ul. Mickiewicza 2 tel. 
22-15-81.

CENTRALNY OŚRODEK . IN­
FORMACJI Poznańskiej Służby 
Zdrowia al Marcinkowskiego 21 
czynny codziennie g. 7—22, tel. 
989 - udziela informacji, porad 
lekarskich i prawniczych, przyj­
muje skarg! I interwencje.

WOJEWÓDZKA STACJA POGO­
TOWIA RATUNKOWEGO w Poz­
naniu ' ul. Chełmońskiego 20. 
Wypadki uliczne, zachorowania 
w miejscach publicznych z tere­
nu Poznan:a — tel 999. nagłe 
zachorowania w domu teł 660-066. 
Informacja lekarska tel 637-35.

PODSTACJE CZYNNE CAŁĄ 

DOBĘ: 08. Piastowskie 16 tel. 
791-111; Bukowa 1. tel. 321-261; 
Ugory 18, tel '205-431; ' Kościuszki 
103 — nagłe zachorowania w do­
mu tel. 544-44 wypadki uliczne 
tel.- 544-46;. Luboń Pułaskiego 12, 
tel. J30-999; Swarzędz, tell 1’37-309.

PUNKTY POMOCY WIECZORO­
WEJ; GRUNWALD — Kasprzaka 
16. tel. 646-40; JEŻYCE — Sło­
wackiego 43, tel. 446-74, STARE 
MIASTO - Skotarska (oo Kos- 
mpnautów) — tel 205-691; WIL­
DA — 28 Czerwca 1036 nr 149 tel. 
330-384; NOWE MIASTO — Kórni­
cka 24, tel. 710-81.

ZGŁASZANIE WIZYT W STA­
CJI POGOTOWIA tel. 660-096; In­
ternista 1 pediatra w dni pow­
szednie g. 18—22. dni wolne od 
pracy internista — g. 13—12, pe­
diatra — g,j 16—22.

INFORMACJA FARMACEUTY­
CZNA (oprócz niedziel i świąt): 
do g. 15 tel. 675-921, od g. 15 
do 22 tel 989

TELEFON ZAUFANIA; lekarz 
psychiatra tel. 988, porady praw­
ne tel. 522-3L Obie placówki czyn 
ne w dni powszednie g. 16.30—7, 
dni świąteczne — celą dobę.

KATOLICKI TELEFON ZAUFA 
NIA S02-00 czynny codziennie g. 
17—21

MONAR (pl. Asnyka 1) tel. 
441-37 codziennie (proce wtorków) 
- g 11-17

PORADNIA PRZEDMAŁŻEŃ­
SKA 1 RODZINNA (pl. Wolności 
18 B): 4r g. 10—1«, wt. -l c«w. g. 
10-4-19. tel' 356-20.

PORADNICTWO. RODZINNO- 
WYCHOWAWCZE I PRAWNE 
STÓW PAX (Kramarska 2) tel. 
560-46, wt g. 12—18, czw. g. 16—19.

APTEKI (dyżury nocne): Dą­
browskiego 140/142: Mickiewicza 
22. Głogowska 107/109; 28 Czerwca 
1956 nr 349; Giówna 52; Kórnic­
ka 24; os. Przyjaźni paw. 141; 
Słowiańska paw 105 (ós w Paź­
dziernika); Starołęcka 79; 23 Lu­
tego (całą dobę x wyjątkiem 
wolnych sobót).

LECZNICA DLA ZWIERZĄT 

(G?utiwaldzka 248) — tel. 674-438, 
od g. 8 do 19, tel. SW3 (w nocy 
nagłe wypadki).

POGOTOWIE OŚWIETLENIA 
DROGOWEGO tel. 322-21.1 codzien­
nie g. 7—22, sob. g. 14—22, oprócz 
niedziel 1 świąt.

RADip j

Z PROGRAMU i; n — Polskie 
rodowody, 14.05 — Magazyn mu­
zyczny „Rytm”, 17.25 — Gitara, 
banjo 1 country, 19.20 — Gra 
„Air Conditlon”, 20.40 — Wier­
sze Ala ciebie, 22.25 — Repely- 
eje z jazzu polskiego;

Wiadomości: 9.91, 1, 2, », 4, 
5, «, 1, », I, 10, 14, 16, 18, 19, 
29 ,23

Z PROGRAMU II: 8.10 — Ste­
reofoniczne nowości polskiej pio 
senki, 10 — Godzina melomana, 
12.25 — Swing po polsku Old Tl- 
mers. 21.20 — Zespoły lat W-tych: 
„ABC”, 22.10 — Słuchajmy ra­
zem;

Wiadomości; 6, 8, 48, 17, SŁIO 
6.30

Z PROGRAMU HI: 9.20 — Ma­
ła poranna muzyka. 11 30 — Jazz 
i film, 15.10 — Rock po polsku, 
21.45 — Klub Trójki, 22.15 -
Soul — muzyka duszy;

Wiadomości 7.30, 17.30, 22.05.

Z PROGRAMU IV: *10 — Z 
dala od zgiełku; 11.30 — Kolek, 
cje płytowe, 14.15 — Z archiwum 
Poznańskiej Orkiestry Rozryw­
kowej PR 1 TV, 20.30 — Nurt 
obywatelski w . polskiej tradycji 
literackiej;

Wiadomości: .7, 8.38, 12.05, 1«, 
19.30, Ś3.50 I

AUDYCJE Z POZNANIA! 6.05 
— Radioexpres« na dzień dobry, 
13.05 — Czas dobrych gospodarzy, 
17.05 — Omówienie programu, 
Magazyn kulturalny, 17,35 — Au­

dycja sportowa. 18 — Stare prze­
boje w nowych .opracowaniach.

PROGRAM TELEWIZJI 
^zamieszczamy na str. 6

ARCHEOLOGICZNE (ul. Wodna 
7) — codziennie g. 10.13, niedz. 
10-15, święta 1 dni po-św. zamkn.

ARMII „Poznań” (Cytadela) — 
g. 9-16 niedz., św. g. 1O-1« 
niedz. 1 dni poświąt. zamkn.

FORTU ,VII (ul. Polska) g. 9-16, 
niedz. i dni pośw zamkn.

HISTORII M POZNANIA '(St. 
Rynek) śr., piął. g. 12-18, wt , 
czw. g. 9-15, niedz. 1 św. g io-15 
sob. pon. zamkn. wystawa „Kon­
stytucja 3 Maja” (do 30. VI.) 
(9-17. VI - g. 12-18)

HISTORII RUCHU ROBOTNI­
CZEGO (St. Rynek) — g. 10-18, 
ponledz. — zamkn.
„Poznań na przełomie XIX 1 XX 
wieku”.

INSTRUMENTÓW MUZYCZ­
NYCH — zamkn. do odwołania.

LITERACKIE H. SIENKIEWI­
CZA (St. Rynek 64), g. 10-17 (9. 
VI. — 16. VI. g. 12-19) od 17. VI. 
sob., niedz. 1 św. — zamkn.

NARODOWE (gl Marcinkow­
skiego 9) codziennie 1 wolne sob. 
g. 9-18, niedz. 10-15, pon, «amkn. 
wystawa: „Nabytki Muzeum Na 
rodowego w Poznaniu w 40-ie- 
ciu Polski Ludowej” (14. VI. — 31. 
VIII)

PIERWSZYCH PIASTÓW NA 
LEDN1CY g. 9-17, pon i dni 
pośw. — zamkn.

WIELKOPOLSKIE MUZEUM 
WOJSKOWE g. 9-16, niedz. św 
g. 10-15, pon., dni pośw. 1 19. vi. 
zamkn. (9. VI. — 17, VI. g. 12-18)

WYZWOLENIA M. POZNANIA 
(Cytadela) - g. 9-16, niedz 1 
g 10-18, ponledz. — zamkn.

MUZEUM POCZĄTKÓW PAŃ­
STWA POLSKIEGO (Gniezno) — 
g. 10-17, pon., dni pośw. — zamkn.

RZEMIOSŁ ARTYSTYCZNYCH 
— g. 9-15, śr„ g, 12-M, niedz. 1 św. 
g, 10-15, pon., wt. zamkn. 
(9. VI. — 17. VI. — g. 12-18); 
Wystawa etnograficzna „Między 
nowym a starym rokiem” (9. VI. 
— 31, VIII;

ROLNICTWA (Szreniawa) — g. 
9*13, — £• 9-16, pon, dni pośw. — 
zamkn,

ŁOWIECTWA WIELKOPOL­
SKIEGO (Uzarzewo) — g, #~14, 
niedz. i św. g. 10-l«, p0.n., dnl 
pośw. — zamkn.

MUZEUM DAWNEJ MOTORY­
ZACJI (Suchy Las) — piąt., >ob. 
i niedz. g. 10-16,

W GOŁUCHOWIE — g. 1*46 
pon. dni pośw. 1 wt. — zamkn.

W KORNIKU - g 9-15.
GALERIA W ROGALINIE — 

śr.. piąt. 1 niedz. g. 10-16, sob. g. 
10-18 pon. 1 wt. — zamkn.

ADAMA MICKIEWICZA (w 
Smieiowie) — g 10-18, niedz. i św. 
g 10-18 pon. 1 dni pośw. zamkn.

MARTYROLOGICZNE (w Babi­
kowie) g. 9-15, sob.. niedz. 1 *w. 
10-15, pon 1 dni pośw. zamkn.

PAŁAC KULTURY Sala Mar­
murowa — Międzynarodowa Wy­
stawa Lalek g 12-20 (do 24. VI.) 
hall I piętra> Wystawa Zespołu 
Filatelistów PK _ g. 12-20 (ąo 
24. VI.), hall parterowy — Prze- ' 
giąd nowości wydawniczych ezerw 
ca 84 - g. 10-18 (13-18. VI.).
PTF (Paderewskiego 7) — „p0 
drugiej stronie lustra” — wysta­
wa R. zielazka —. g. tob., 
niedz. g. 10-15 (do 24. VI.).

BWA „Arsenał” - „Tkanina i 
wiklina” z cyklu Plenery 83 — g. 
11-18, niedz. 1 św. g. ifl-ie >4. 
VI.).

KLUB MP1K (os. Piastowskie 28) 
— wystawa fotograficzna Z. Tho- 
my „Urok japońskich ogrodów” 
- (do VI.),


